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W pościgu za 
forme? sziebu oenerclneso 


Z 15 stycznia 1920. 


front liiewsko-bisłoruski: Rozb'ty i zdemo- 
ralizo wany DIEP: Zyjaciel cofa się na wschód od 
Dynebursa Miszcząz j paląc siacye kolejowe i 
mesy W Celu utrudnenia naszego peśc gu. 
L nia zajęta obecnie przez oddziały ntsze 1 za- 
rzyjaźnione wojska łotewsk'e biegnie przez 
Preli ı Jezoro Cz'zes; — Oddziały nasze od- 
party slne ataki bołszewic.je na wschód od 


polska o 


WARSZAWĄ 15, stycznia, W sobotę 17. bm. 
wo SKO ipo sk e wkroczy pod W dzą gen. En 
bór-Muśnickiego do półsocnej cz,ści Wielko» 
polski, a dedzielę, 18 bm. gen. Haller zaj- 
mie Torun © Bodz. 6 rano wyjtze z Torunia 
wojsko Nie" leikie, a o godz. 12 w południe 
wkroczą oddziały pol kie. Ludność Torunia 
wznosl =. AA tryumfalnych na powitanie 
wojska PO'SKIEgO. Cechy wspó'zawodniczą ze 

w p ŁYgołowani:ch Polskie w adze cy- 
wilne ohejmą rządy b-zzwł cznie po wkrocze= 
riu woj-k*- Oy:wo a toruński Łaszewski pełn. 


z a 
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CZEK P. K. O. Nr. 142.176. 


Polska obejmuje przyznane jej ziemie. 


bolszewikami. 


Lepla zadając nieprzyjacielowi dotkliwe straty 
i biorą: jeńców. Na całym froncie ożywiona 
działa:.ność wywiadowcza. 

front wołyński: Oddziały nasze dokonały 
śmiałeco wyp»di na L pno na północny wschód 
od Lubani, gdzie odparły większe oddziały bol- 
zzewickie, które w popłochu wycofaiy się na 
wschód. 
W zastęnstwie szefa sztabu: 


Pułk. Kuliński. 


A 


bejmuje przyznane jej ziemie 


ljuż swoje obowiązki, gdyż niemiecki naczelnik 
|powistu opuścił Toruń. W wielu miciscowo- 
śsiach starostowie mianowani z pośród ludności 
mie scowej oczekują chwili wkroczenia wajska 
polskiego. Pozatem cały aparat administracyi 
polskiej 'est już zorganizowany. 
' BYDGOSZCZ 13. bm. (Pat.) Niemiecka rada 
ludowa wyznaczyła na sobolę 17. bm. wielką 
pożegnalną uroczystość odlania Bydgoszczy 
przez Ni mey, ną którą zaproszono całą lud- 
ność niemiecką By łgoszczy i p zedmieść. Bliższe 
[szczegóły moją być jeszcze podane. 
ONL 


M 


Winnica i Kalinówka w ręku 
kolszewikówa 


WARSZAWA 15 stycznia, (Tel. wł) Po wy- 
cofaniu 8$ oduzi „łów powstańczych Szepeli z 
Winnicy — Z8JĘl to miąsio bolszewicy Rozpo- 
zęl on wydawnictwo gazety „I :łvekij Komu- 
pist“, WYS pującej nieprzyjażnie wobec P luków. 


Dnia 6. stycznia wmaszerowały do Kali- 
nówki oddziały bolszewicnie. Z łniecrze mieli na 
czapkach czerwone pięciorożne gwiazdy — ofi- 
cerowie kokardy czeiwone. Część żołnierzy 
miała kokardy zielone. 


seo © PEP e ZE a 
Bar zajęty przez bolszewików. 


Wedle wiadomości od przyjezdnych mia'y 
dnia 7. styczna  wkrocjyć do Baru bol 
szewickic patrole. niebawem za niemi ukazał 
się wiekszy oddział, Bylszewicy w zajętych 
przez siebie obSzirą h przeprowadzaą mobili- 


m S FEG TATTY HOWE ERA OSIE T EET ETR 
Usunięcie Denikina ze stanowiska 
głównodowodzącego. 


Według pism rumuńskich z pierwszych dni 
stycz: 18 Denikin Został usunięty ze st.nowiska 


A rozruchów berlińskich. 

BERLIN- 13. bm. (Pat) Biuro Wolfa. Wśród 
tłumu, Ktory oblegął Bmach sejmu Rzeszy roze 
rzucapo W Wielkiej |iczbje pisma ulotne partyi 
Komunistyczne] niemieckiej, W pismach tych 
postawione są następujące żądania: Int rnowa- 
nie i rozbro enie wojsk Bermonta aż do zawar- 
cia pokoju Z Rosyą sowiecką, dalej odesłanie 


zacvę ludnoś'i. Kolejowy ruh na wszystkich 
liniach wstrzymany z powodu zerwania toru 
przez cofające się bandy powstańcze i wojska 
Denikina. 

—o 


,głównodowodzącego Armią południową. Miejsce 
jego miał zajać gonerał Romanowski. 


| rosy,skich jeńców wojennych z Niemiec do Oj- 
czyzny, naiychmiastowe podjęcie stosunków 
dyplomatycznych i handlowych z Rosyą so- 
wiechą, zan echanie ws.elkiezo pośreunietgo po- 
pierania rosyjskiej kontrrewolucyi. 
—— 

Z powcdu przerwy w komunikacyi telegra. 

ficznej dalszych depesz nie utrzymaliśmy. 


CENA PRENUMERATY; 
We Lwowie mies. .. . kor. 13: — 
Z dostawą do domu „kor. 13* = 
Na prowińcyi mies. . „ kor, 33 = 
W innych państwach , kor. 37*3€ 
CENY OGŁOSZEŃ: 
Ogłoszenia za wiersz norp. 1 K 
Nadesłane za wiersz nonp. 3 K 
Pod kroniką wiersz „.. aSK 
Drobne vgioszSuia 30 h.za' wyraą į 


Adres Redakcyll Administracył 
Lwów, uł. Syksłuz«a L 21, 
j Cerna numeru poje iy iczegQi 


69 hal. 
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Z walk między koroną i marką. 


„Robotnik* warszawski, jedyne tamtejsze pi- 
smo traktujące wywołaną przez min. Grabskiee 
go wa kę między tymi dwoma walutami ze slas. 
nowiska ogólno-państwowego takie zamieszcza 
w tej sprawie uwagi: 

Gd,by Gałlicya i południowe Królestwo były 
„okupacyą* naszą, możzlibyśmy ustanowić w 
sposób absołutystyczny relacyę, nie licząc się z 
ludnością i jej interesami. Tak postępowali Niem- 
cy u nas. degradując rubel, tak postępują nasze 
władze okupacyjne na kresach. Podubnie wy- 
stąp.ł p. Grabski, który „obliczył*, że korona 
powinna się rówaać 70 fenigom i — „bŁyt* po 
siemu“, 


Galicya jest częścią Polski a nle okupacyą 
której można narzucić teoretyczny pogląd p. 
minista w tak drażliwej, trudnej i nieslychanie 
ważuej s rawie. Za podstawę relacyi niepodor 
bna przyjąć ani niesłychanie zmiennego kursu 
gełdowego, ani też równie zmiennej i niepew- 
nej siły nabywczej obu walut. Byłyby to dobre 
pod tawy w czasach normalnego życia gospo- 
darczego, ale nie dziś, Jedyną podstawą, przed- 
stawiającą się jasno i wyraźnie, a nie krzyw- 
dzącą ludnoś i galicyjskiej, może być tylko re- 
lucya, odpowiadająca Stosunkowi przedwojenne- 
mu krusze wemu, w każd.m ra ie do niego 
baidzo zbliżona. A zarazem musi być ilość ko» 
ron w obiegu skontyngeniowana, przez oznacze- 
nie ich odpowiednim stemplem markowym Na- 
leży wreszcie zrobić to, co dawno już powinno 
byio być zrobione — ale zrobić to 


bez walki z całą welką dzielnicą Polski i bez 
gwałzenia tam życia gospodarczego. 

Ro.otnik z b. okupacyi niemieckiej i z Wiel- 
kopolski absolutnie nic nie zyskuje na tem, je 
żeli obniży się wartość koron do 70 fen. A ro- 
botnik z Galicyi, ze Sląska Cieszyńskiego i z b. 
okupacyi anstryackiej na tem traci — ponieważ 
rolnicy i kupcy w razie spadku waluty poprostu 
podwyższą ceny towarów. 

Zwolennicy jaknajwiększego obniżenia war- 
tości koron powołują się na to, że państwo w 
ten sposób zarobi miliardy. Jeżeli tylko t m się 
kierować, bez względu na interesy b. Galicyt, 
to czemuż by nie obniżyć wartuści korony do 
50 fen., do 20 stu? Wulkopolanie juź poszli da- 
lej. niż p. minister, domagając się relacyi 1 ko 
rona — 60 fen... W tak naiwny sposób nie po- 
prawia się finansów państwa! Oszczędzimy Pol- 
sce miliardów, 
jeżeli postawimy tsmę „Golszewickiemu* druko- 

waniu marek. 

jeżeli państwo sięgnie głęboko do kieszeni kapi- 
talistów, a pizedewszystkiem — zaprzestanie ruj 
nującej wojny i wprowadzi porządek do dzisiej 
szych szalonych zasupów zagranicznych. A cóż 
to za korzyść dla skarbu, jeżeli p. Grabski obni 
ża wariość korony, a zarazem musi dopłacat 
.obotnikom i urzędnikom olbrzymie odszkodo 
wanie skutkiem tej obniżki? 

sfd | 


„DZIENNIK ŁUDOWY* 


Debata walutowa w Sejmie. 


WARSZAWA. 15 stycznia. (Pat.). Początek ;głem iego zrobić w koronach ze świata ściągnię- 
posiedzenia Sejmu o godz. 4 min. 30 popołu- | tych, bo niz miałem do tego prawa, więc musia- 
dniu. Przystąpiono do rozpraw nad ustawą wa-iłem dodać w markach, a więc ustalić relacyę. 
Rurtową. P. Stapiński zwraca uwazę, że w razie |ustalitem ją 22 grudnia z. r. Czem miałem się 
przyjęcia relacyi proponowanej przez ministra, kierować przy ustalaniu relacyi? Gdybym się był 
szkody poniesione przez urzędników i robotni- kierował wtegłędami na ustosunkowanie warto- 
ków będą przez rząd wynagrodzone, ale szko- | ści siły nabytej albo innymi względami, nie mia:- 
dy poteki seer ułeścian zapewne przez ni-|bym prawa ustalać tej relacyi na 70 fenigów. 


kogo wynagrodzone nic dęda. Rodzin chłopskich 
jest w Matopolsce okrągło miion. Przeciętnie 
każde ma jakieś 1.000 K, a jeśli się uwzględni 
także majątek ruchomy, to można majątek chło- 
wów małopolskich obsiczyć na półtora do 2 mi- 
liardów koron. Przy tej sumie strata wynosiłaby 
300 do 400 mifionów. Prócz tego chłopi tracą 
jeszcze przy zakupni: towarów, bo gdy na wszyst 
kie produkty rolnicze istnieje cena maksymalna, 
to na obuwie, ota it. d. taryfy nie ma. Nie 


Dane, które posiadałem o sile nabywczej nie do- 
chodziły jednak nawet do tej cyfry. Szło mi o to, 
aby w relacyi najmniej odbiegać od tego życia, 
które już samo zaczynało pewne relacye wysu- 
wać, relacye wyższe. niż w tym stosunku. Więc 
te relacyc miałoym na oku, gdybym się miał 
kierować pewną podstawą zbliżoną do tego, co 
się nazywa sprawiedliwem, ale czułem, że są 
już pewne wyłomy w tej sprawiedliwości pod 
neporem pewnych tendencyj. Patrzyłem na kursy 


należy zatem narażać włościan na te straty, bo |gieklorq: i widziałem, że się wciąż wahają mię- 


tu nie idzie o ofiare na rzecz państwa, gdyż 
ani marka ani konoma nie jest pieniądzem pań- 


dzy 63 a 60. Przeciętna tych kursów wynosiła 
70, i dlatego ustaliłem relacyę 70. Dlaczego zro- 


stwowym. Rząd niz dąży db ugodowego zała- |titom to bəz Sejmu — to już wyjaśniłem. Seimu 


twienia sprawy, bo gdy manszałek wystąpił z 

propczycyą ugodową, 

MINISTER SKAREU TE PROPOZYCYE ODRZU- 
"CÈ. 


P. Stapiński zwraca się do wszystkich posłów 
włościańskich, aby nie pozwoli!i narazić na mi- 
lionowe straty rodzin chłopów małopolskich. 

Marszałek: P. Stapińsxi wspomniał o próbie 
pośredniczenia z mojej strony. Taką próbę rzeczy- 
wiście zrobiłem, ale ona nie udała się nietylko 
„z tego powodu, że minister ją odrzucił lecz 

także z powodów rzeczowych. Jeśli się czyni 
pnopozycyę pośrednictwa, to taka propozycya nie 
dowodzi wcale, że się jest za jedną lub drugą 
stroną. 

P. Suligowski zaznacza, że do wielu trudno- 
ści któremi musimy się zajmować, przybył spa- 
dek marki polskiej na giełdach zagranicznych, 
a równocześnie podnoszenie się korony na giei- | 
dach krajowych. Opinia publiczna domaga się 
zapocieżenia złemu. Poniekąd ma ona na ecliu 
wniosek rządowy, ustalający relacyę marki do 
korony. Minister bynajmniej nie dąży do krzyw- 
dzenia Małopołski. Wzgląd na konieczność pod- 
niesienia kursu marki usprawiedliwia ministra 
skarbu. Mówca w projescie rządowym dopatruje 
się wstępu do rozwiązania sprawy walutowej i 


wówczas nie było, a powtóre nie potrzekowaiem 
jego sankcyi, bo tfzła tylko o wypłaty skarbowe. 
Spotkałem się jednak z odwrotnym zarzutem — 
dlaczego nie pośpieszyłem się wnieść do Sejmu 
tej sprawy? Widzlano wt tem jnój £ pół i mówtono, 
że żądam, aby Sejm potwiardzki to, co zrobiłem 
22. grudnia z. r. Ale są to różne rzeczy. Tam 
szło o wypłaty skarbowe, a tu idzie o relacvę, 


Ñr. ID 


którą rząd proponuje, ani roboinik ani urzęd- 
nik ani włościanin nic ra tem nie straci, a 
chyba tylko spekulanci w Małopolsce, 
Małopolska jako całość nie uprzytomniła so- 
bie widocznie, że żadna krzywda ze strony Pol- 
ski i jej nie spotka, może nawet pokaże się, że 
reiacja 75 będzie przez wszystkich uznana za 
najdogodniejszą. Przed dwoma miesiącami nie 
spotkał się minister skarbu z przekonaniem, 
aby nawet i p. Bliński miał dać wyższą rela- 
cyę. Minisier z zupełnym spokojem oczekuje 
uchwały lzby w tej sprawie. 


K 


Deresze. 
0.brzymi strejk w Łodzi. 


WARSZAWA 15. stycznia (Tel. wł) Dnia 
9. b. m. wybuchł w 80 fabrykach i warszia- 
tach strejk, ogarnął już wszystkie fabryki w 
Zgierzu i część fabryk w Pabjanicach. 

Ponieważ przemysłowcy nie spełnili żądań 
robctników spowodowanych szaloną drożyzną 
artykułów żywności i pierwszej potrzeby przy- 
szło do strejku. 

Istniejąca tu organizacya ner. związku ro- 
botniczego odgrywa rolę łamistrejków. 

Z braku węgla miasto tonie w ciemnościach, 


—— 
Korpus ukraińsko-galicyjski rozpae 
da się. 
WIEDEŃ. 15. stycz. (Tel wł.) Wraz z cofa- 


tarz i dla skepów, da zobowięzyń ł rachunków |jącymi się na Odessę „dobrowolcemi* Den.ki- 


muędzy osobami prywatnemi. Otóż tego nigdy 
bym bez Sejmu nie mógł zrobić. 
Muszę jeszcze wytłómaczyć, jak się przedsta- 


na — wycolał się częściowo t, zw, III. korpus 
galicyjski pod komendą atamana Lobkowica i 
atamana Wymecjata i rozpadł się na mniejsze 


wia sprawa wynagrodzenia urzędników i robo-|oddziały, z których jedna brygada — Ukraiń- 


tników, bo mówiono, jakoby tylko jedną klasę 
miało się wynagradzać. Z chwilą gdy Sejm usta- 
nowił relacyę obowiązującą także prywatnie, kwe- 
stya wynagradzania stanie na innym gruncie. 

Wniosek postawiony przez Diamanda o podnie- 
sienie wypłaty robotników o 20 procent uważam, 
żę nie nadaje się do ustawy. Rząd jest gotów 
wogółe wynagradzać te straty nawet więcej niż 
20 procent wynoszące, jaka wynikłe wskutek dro- 
żyzmy, po ustateni: relacyf. 

Przechodzę do jądra rzeczy. Najsitniejszym 
argumentem przeciw relacyi 70 : 100 było to, że 
RELACYB POWINNA SIE OPIERAĆ NA POCZU- 

CIU SPRAWIEDLIWOŚCI. 


przedkłada rezolucyę wzywającą rząd do uło- Lecz musimy sobie zdać sprawę z tego, że po- 


żenia tabeli zamiany korony na martą 
nia tych tabel do wszystkich gmn. W końcu 
zaznacza, że gdyby chłopom stała się krzywda, 
Sejmi i rząd znajdą środki zadość uczynienia. 

P, Thon stwierdza, że rnia'ster Skarbu nie 
zna' Galicyi przypuszcza, że mie wydział stm- 
sznych skutków spowodowanych tam wojną. Na- 


i rozesła- | 


czucie w nie może być własnością tylko jednej 
części ludności, tj. tej, która ma korony. Poczu- 


cie jest nadto nie określone, inne jest w Małopol- 


sce, inne w Kongresówce, inne w Wielkopolsce, 
Jeśli propozycya rządowa opiewa na 70, to chyba 
jest najbliższą tego przeciętnego poczucia spra- 
wiedłliwości. Wśród rozbieżnych poglądów mó 


zywa bardzo ryzykownym aktem odcięcie 39 pro- |wiono tu o tem, że najwięcej straci na relacyi 
cent od dochodu Małopolan, poczan oświadcza, przezemni: proponowanej włościaństwo. Gdyby 
że głosować będzie za relacyą, którą proponują |tak było, to rząd musiałby Się niezmiernie tem 
Małopolanie. Mówca stawia rezolucyę: Wzywa |zatroszczyć, ale rząd nie może niezdawać sobie 
się rząd, aby w jak najbliższym, czasie przedło- |sprawy z tego, że włościanom, Którzy posiada- 
żył projekt ustawy, która zobowiąże wszystkie |ją nagromadzone środki, właśnie dotąd sam rząd 
mstytucye autonomiczne oraz przedsiębiorstwa |płacił wedle rełacyt 57 i pół. Jeśli więc obecnie 
prywatne w Małopolsce do podwyższenia płac ; zapłaci 70, to ni: im nie ujmie, a tylko doda. 

swoim urzędnikom i robotniwom w takim Sto-:Rząd robi jeszcze jeden krok, bardzo dla wło- 
sunku, w jakim według ustawy relacya warto- |ścian przezorny, jeśli nie daje relacyj wyższej, 
ści polskiej marki przewyższy wartość korony. jw razie bowiem nelacyi wyższej ceny gruntów 


P. minister skarbu Grabski: Muszę odpowie- 
dzieć na kilka pytan, dlaczego ustanowitem re- 
lacyę dla płac, zanin wniosłem tę ustawę do 
Sejmu. Oto dlatego, źe nie mogłem się zgodzić 
na to, aby P. K. P. jako organ rządowy stale 
zakupował dia srarbu po'skicgo korony po wyż- 
Szym kursie niż zagranicą. Gdybym dłużej tole- 
rował takie zakupna w Warszawie, Świadomie 
ściągnąłbym do Polski nadmierną jlość koron. 
Jedynem z tego wyjściem było wypłacić Mało- 
polsce to, czego jej brakowało, nie koronami, 
których nie było, lecz markami, jakie Polska 
posiada. Gdyby Galicya sama wystarczała to to 
wszystko byłoby zbyteczne; ale 

GALICYA JEST W POŁOŻENIYJ BEZ WYJ- 

SCIA, 
do dziś muslałem do tego co jest w kasach gali- 
cyjszich w koronach dodać 164 miliznów €0) 
tyszęcy mark. W tem niema ani jednej pozycyi 
dla wojska. Potrzeba więc było dodać. Nie mo- 
4 


włościańskich musiataby się podnieść. 

Dalsze ustępy swej mowy poświęca minister 
skarbu spekułacyi giełdowej, i zauważa, że naj- 
nicpotrzebniej w świecie przy rozważaniu spra- 
wy walutowej wysnute zostały porachunki dziel- 
nicowe. Szkoda, którą poniesie chłop, musi być 
wynagrodzona, chociaż o ile otrzymane przez 
Polskę wogóle A 
WYNAGRODZENIE STRAT WOJENNYCH NIE 

MA ZBYT SILNEJ PODSTAWY. 
io wynagrodzenie swat wojennych małopolskich 
na podstawie traktatu niestety wcale nie ma 
żadnej podstawy, ale państwo nie może zwra- 
cać na to uwagi Dalej udowadnia minister, że 
marka polka podnieść się musi i już dzisiaj ma 
wększą stosunkowo wartość nż korona. Chwi- 
lowe cbniżenie się marki polski-j jest objawem 
niepomyś'!nego momentu w naszem życiu go- 
spodarczcem, lecz to przejdzi*. Minister jest zu- 


skich Strzelców Siczowych (USS.) połączyła się 
z powstańczymi oddziałami Szepeli i dopcemogłą 
temu ostatniemu w zajęciu Winnicy. Inne od- 
działy połączyły się natomiast z bolszewikami, 


=o 
Ruch ukraiński 
"WIEDEŃ. 15. stycz. (Tel. wł,) Ludność chłop-" 
ska w okolicach Płoskirowa i Chmielnika cka- 
zuje wiele sympatyi dla Peilurowsk ej koncep- 
cyi stworzenia niepodległej republiki ukraiń- 
skiej. Ruch ten, silnie rozbudzony uzewnętrznia 
się w powstaniu spontanicznem szeregu drob- 
nych samodzielnych republik, obejmujących po 
kilkanaście wsi 


Przed przewrotem w Austryi ? 

WIEDEŃ 15. stycznia. (Pat.) B. K. z Paryża. 
Wedle Havasa na podstawie wiadomeści, które 
nadeszły do Paryża i Londynu z Austryi, a 
które przedstawiają tamtejsze położenie jako 
krytyczne, otrzymali przedstawiciele Anglii i 
Francyi w W.edniu instrukcyę, aby, jeśli uzna» 
ją to za potrzebne, oświadczyli, że wszelka 
smiana obecnych stosunków w Austryi będzie 


| przez rządy angielzkie i irancuskie niekorzyst- 


nie oceniana. 
-p= i 
Sytuacya w Niemczech 
WIEDEN, 15 stycz, (Pat.) Telegr. Comp. z 
Berlina. Od wczoraj nie powtórzyły się zaburzea 
nia w Berlinie, Spodziewają się, że obrady nad 
ustawą o radach fabrycznych będą miały w 
drugiem czytaniu spokojny przebieg, po'ieważ 
komisya dziewięciu pertraktowała wczoraj wie- 
czór z noszczególnemi stronnictwami celem zae 
łagodzenia różnicy poglądów. Strejk kolejowy 
w obszarach przemysłówych jest prawie na 
ukończeniu. Na rajważniejszych liniach pode 
jęto znowu ruch osobowy, W Essen i innych 
miejscawośw ach obszaru przemysłowego areszto» 
wano licznych przywódców niezawisłych socya: 
listów i komun stów. Nad okręgiem disserdorf. 
skim zawieszono stan oblężenia. Z F:ankfurlu 
donoszą, że sytuacya strejkowa tamże zaostrzyła 
się. Tak samo donoszą z Saksonii © nowym 
strejku kolejarzy, 


s —6- 
Bolszewiey zbliżają się do Rumunii. 
WIEDEN, 1» stycz. (Pat.) BX. z Bukaresztu, 
Z wielkiej głównej kwatery donoszą, że bolsze- 
wicy rosy scy znajdują się o 70 km, od granicy 


pelnie spokojny, że o ile Sejm uchwali relacyę, ! rumuńskiej, 
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„DZIENNIK LUDOWY“ 


Walka z tyfusem plamistym. 


z POSIEDZENIA M. RADY ZDROWIA, 

Wczoraj odbyło się znów zebranie 'Miejs. Rady 
Zdrowia, na 
sobami $ 
DALSZEGO ZWALCZAN'A SZALEJACEGO DZIŚ 

TYPU ZUJ PLAM.STEGO. 

Przedstawiono stan obecny epidzmj i dotych- 
czasowe 2a'1:gi celem zmniejszenia groźnego nie- 
bezył:czeństwa. 

Przewodniczył wiioepr. dr. Schleich2r. 

e omówił przewodniczący 
SPRAWE PRZYDZIĄŁU I DOSTAWY WEGLA. 

W grudniu szpitale były bardzo źle zaopa'rzo- 
ne w opał. Wicepr, dr Schleicher wobec rozpacz- 
Tiwej sytuacyń, Udzisijł im zapasu opału z kon- 
tyngentu miejskiego, jakkolwiek szpital powszech- 
ny ma tyt zaopatrywany przez rząd. Dano też 

a tość dla Zakładu kulparkowskiego. 
Wszystkim zakładom kąpielowym, które wnio- 
sły podania, przyznany odpowiednią ilość węgla, 
innym Zas przydzieli zarząd m. z kontyngentu 
na oral domowy. Na żądani2 wicepr. Schleichera 
rzydrielił Inspektorat węglowy na styczeń 10 
wzgonów „węgła i 10 wagonów koLltu dia miejs. 
szpitali epidemicznych na luty, razem 37yvagonów. 
Zawiadomdł też wieepr, Schlaichek, że naśskutek. 
memoryalu, który zawiózł do Warszawy wicepr. 
Chiamtacz, ministerstwo przyrzekło na poczet sum 
już wydanych, kwotę 600.000. 

Sprawozdani z wykonania uchwał powzię- 
tych NA | pa posiedzeniu, przedłożył dr. 
PA amidi na og Tow. lekarskiego uchwa- 
lono F crwszy plan spra 
ZAWIESZENIA USTAWY CO DO PONOSZENIA 

KOSZTOW PRZEZ GMINY. 
Deputacya z memoryałem w tej sprawie wyjecha- 
ła już do Warszawy. Pos, Serwatowski obecny 
zebraniu Tow. lekarskiego przyobiecał w Sej- 
e zająć się tą sprawą, Prof. Halban spisał 
wszystkie postulaty Małopolski, zwłaszcza wscho- 
dnicj, w tej sprawia, i wobec wyjazdu pos. Ser= 


E ym jeszcze sprawę pos. Stesto- 
K 


Na wstę- 


Skuls'iogo telegram, zwracaiący uwagę na po- 
gtulaty zawarte w memaryale. Zażądano 
POWRŻNYCH KREDYTÓW 
pa BECIE Paa aiiin. Dr. Halban propo- 
nuje U la zy fizykacie m. biura wyko- 
pawczego a zwaczanią epidamij. 
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JEZUS i JUDASZ 


tlóm. MARYA BIANKA. 
. (Ciąg dalszy), 
Z matką żyła w wielkiej przyjaźni. Obie mia- 
sobie bar prawie coś do opowiadana i 
dziwny bY coraz, kiedy stara w swych łachma 
nach stała przy kuchni, kosztując brudną łyżką 
a w K_ niej wystrojona dziewczyna bawiła 
ją opowiadaniem Sprośnych, pieprznych ane- 


PE! IKS HOLLAENNER. 
pE ieee 


GEK  . : 

Ta kobieta me mogła się wprost dość nasłu- 

chać i z Pewn O rodzaju respektem spoglądała 
córkę, której to intenzywne zaint.resowanie 

matki wprost Pochiebiało. 

Dziewka zaś odczuwała to jako potrzebę swej 
natury. by hańbę swą obnosić na pokaz i Zza 
żadne skarby Świata nie byłoby zrezygnowała z 
tych rozmówek z matką. Rozumie się... bezinte- 
resowne NIe DYŁO zain eresowanie matki — i je 
żeli ne mog'a dostarczyć kiedy brzęczacej mo- 
pety us OSODiEnNie matki było tak mrukliwe i 
szorstkie, ŻE W takich dniach wołała się wcale 
w domu nie pokazywąć, 

Z Lena nie zamieniąła słowa, co najwyżej 
naśmiewala SIe Z „tej cnotliwej, razem z matką. 

Próbowała z początku wciągnąć starszą sio- 
strę w SWOJĄ tajemnicę. Lena jednak z wyrazem 
takiego Obrzydzenią Odwróciła się od niej, że 


kiórem zas.anawiano się nad spo- | 


Następnie fizyk dr. Legeżyński przedłożył 

szereg 
CYFR STATYSTYCZNYCH 

Przyrost chorych był w ubiegłym tygodniu 
najwyższy. Zanotowano 139 nowych wypadków. 
|Z tych w mieście 54, 19 w więzieniach 
i 66 obcych. i ię 
| Obecnie zauważono spadek, z powodu zmniej- 
Iszenia napływu chorych z poza miasta. 
| Na wniessk dr. Hal av i dr. Panka uchwa- 
lono odnieść się do dyr. kolek i wojsk. LM zędu 
lekarskizgo o zarządzenie dokładnej periustra- 
cyi podróżnych i urządzenia odwszaln; na 
dworcu. 
| Kierownik J. U. R. A. dr. Jarochowski za- 
wiadomił o 
STŁUMIENIU TYFUSU W BARAKACH NA JA- 

NOWSKIEM í 

i domagał się jak najsilniejszego zamknięcia gra- 
nicy od wschodu nietylko przeciw tyfusowi, ale 
i zbliżającej się dżumie — i £reądzenia 28 dniowej 
kwarantanny. Postanowiono wysłać odpowiednie 
pismo do dr. Mikołajskiego. 
| Na writszk dr. Poratyńskiego postanowiono 
odniość się do policyj by zakazano sprzedaży 
papizrosów po ulicach. 
i Tow. r. Salamander skreŚił stosunki w nie- 
których szpi'a'ach Iwowskich. 

Uchwalono w końcu wniosek dr. Halbana 
z poprawką dr. Lachowicza, by przy fizykacie u- 
tworzyć ciało wykonawcze do pomocy fizykato- 
wi. Na wniosek dr. Meiselsa w celu ułatwienia 
lekarzom doniesień o nowych wypadkach choroby, 
postanowiono, że można też zgłaszać tyfus w ko- 
|misaryatach — oraz wybrano komisyę dla zwie- 
dzenia szpitali i zawiadomien;a ludności o po- 
prawie stosunków w szpitalach. Nakoniec polecona 
zabrać resztę chorych z więzienia przy ul. Ba- 
brego do szpitala. Jedno skrzydło szpitala św. 
Zofii przekształci się na szpital epid płatny. 

Żyd. kom. ratunkowy podjął się urządzić od- 
wszawialnię w łazienkach przy ul. Rzeźnickiej 


„|5 dla ubogich bez różnicy wyznania, z warun- 


kiem, że koszta poniesie miasto. 

a 
SrA EWY EZ; DA aE EE Ty 
PRENUMERATĘ na "Dziennik Ludowy“ można 
uiszczać u sekretarza Budzickiego w organizacyi pra- 
cowników kolejowych Rzeczypospolitej Polskiej, ul. 
Gródacka 1. 69, codziennie w godzinach popołudnio- 
wych od 4-tej do 6-tej wieczorem. 


* m 


zrezygnowała z dalszych prób. 

Tak przechodziły obie obok siebie, mie zna- 
jąc się prawie, podczas gdy matka stała między 
niemi, nie chcąc sobie żadnej zrazić. 

Nieraz Kasia przysuwała się do matki i obej- 
mując ją poufale za szyję, próbowała z niej wy- 
dobyć coś, coby świadczyło niekorzystnie o Le- 
nie. Pytała czy matka niczego nie zauważyła, 
dodając, że za wszystkie swe dobrodziejstwa ma 
przecież prawo znać prawdę. 

Raz kiedy jej matka zanadto” dokuczyła wy- 
pominając, że opuściła szkołę i że nawet przy 
pierwszej komunii nie była, co już teraz jest na- 
turalnie wykluczone, wpadła w taką złość, że tu 
piąc nogami chwyciła garnek, stojący na kuchni 
i trzasnęla nim o podłogę tak, że się rozprysł 
na drobne kawałki 

Nieraz miała ochotę uciec z domu, aby się 
tu już więcej nie pokazać ale coś było w niej, 
jakieś niewytłumaczone uczu.ie, które wstrzymy- 
wało ją od tego; czula się swobodną a jednak 
nie chciała zrywać więzów, które przez całe ła- 
ta znosiła, nie chciała stracić łączności z domem 
przy ulicy Augusta, przynajmniej nie wcześniej 
nimby ta druga, jej siostra też upadła. | nieja- 
sno odczuwała, że nie miłość do matki lub do 
braci ciągle ją pędziła z powrotem do tego do- 
mu, lecz zazdrość, wściekła zazdrość, którą od- 
czuwała wobec Leny. 

Pewnego dnia do kuchni wszedł Silberstein 
z pióżną karefka po świeżą wodę. 

— Ach, panna Kasia — rzekł i kąty ust za- 
drgały mu ironicznie, 


Depesze. 


„KBołd pruski" nie pojedzie do Weneegi, 


KRAKÓW. 15, stycznia. Pat. Dzienniki do- 
no'*zą, że na posiedzeniu komitetu Muzeum na- 
rodowego uchwaiono jednomyślnie odmówić 
wysłania „Hołdu pruskiego“ Matejki na wysta- 
wę do Wenecyi a to ze względów konserwator= 
skieh oraz i z tego powodu, że komitet Muzeum 
narodowego nie uważa za stosowne, by przez 
czas przeszło 6 miesięcy uniedosiępniać to ar. 
cydzieło licznym wycicczsom. 


—)— ; i 
Wyroki śmierci na bandytów. 
KRAKOW. 15 stycznia, Pat, Wczoraj zapadł 
wyruk w procesie przeciwko szajce bandytów, 
która grasowała w okolicy Zakliczyna. Sąd do- 
rażny skazał 2 na karę śmierci przez rozstrze- 
lanie a 4 na karę ciężkiego więzienia po łat 20. 
Oba wvroki śmierci wykonano wczoraj o godz, 
2, pipat, 
z PR. 
Ks. Alinka na wolności. 
WIEDEN 15. stycznia. (Pat.) Telegr. Comp. 
donosi za „Narodni Demokrace*, że ks. Hlinka 
został wczoraj wypuszczony na wolność, ale 
pozostaje dalej w śledztwie. 


—a— 
Skutki orkanu w Wiedniu. 


WIEDEŃ 15. stycznia, (Pat) Wczorajszy 
orkan pociągnął za sobą dwie ofiary i 50 po- 
kaleczonych. Stiaty idą w miljony. 


- 


Q — 
Koalicya wobec Rosy. 
WIEDEŃ 15. stycznia. (Pat.) „N. Fr. Presse“ 
donosi z Paryża, że przedstawiciele pańsiw ko- 
alicyi ułożyli się na wniosek p. Clemenceau 
i L. Georgea, aby nie dopuścić do podejmowa- 
nia stosunków z Rosyą4 sowiecką przez poszcze- 
sólne państwa, lecz postępować wspólnie wobec 
Rosyi. 


: —2— ` Ri 

45 trupow i 105 rannych w Berlinie, 
BERLIN. 15 stycz, (Pat.) Przy zaburzeniach 
przed gmachem sejmowym naliczono 45 trupów 
i 105 rannych. Pouczas pogrzebu poległych bę- 
dą ściśle przeprowadzone postanowienia stanu 
wyjątkowego, zakaz wszelkich pochodów i de- 
monstracyi publicznych. Projektowane na czwar- 
tek przez niezawisłych socyalistów i komunis 
stów publiczne zgromadzenie zostało przez na- 
czelnego komendanta zakazane. 


— Jak się pan ma, panie Silberstein! — i 
wyciągnęła do niego obie ręce ozdobione mar- 
kizami jakby stworzonzmi dla tych rąk, 

Spojrzał aa nią na pół z podziwem i rzekł: 

— Do kroćset, ale też pani elegancko wyglą- 
da, jak wycięta z żurnalu. 

Matka nie posiadała się z dumy widząc po- 
dziw Silbersteina. Właściwie, myślała nie ma po- 
wodu gniewać się na dziewczynę. 

Tak, tak — rzekła — suknie robią ludzi... 
Kasia to rozumie. 

— O tem jestem -przekonany — rzucił Sil- 
berstein — ale skąd ma pani tyle smaku, nie po- 
sądzałbym panią o to, skąd to pani ma? 

— To także pytanie, skądże ma mieć.. na- 
turalnie od swojej matki... żeby mnie pan był 
widział, jak byłam młoda, toby pan sobie oczy 
wypatrzył, biegali chłopcy za mną, że jak Boga 
kocham było to nie ładnie... mój Emil był cał- 
kiem jak zwaryowany. 

— Matka jeszcze dzisiaj jest całkiem przy- 
stojną kobietą, gdyby się tylko chciała trochę 
inaczej ubierać — rzekła Kasia. 

— Mówisz tak w swej młodzieńczej naiwno- 
ści. Skąd wziąć na to. chyba kraść. 

Silberstein zakaszlał by powstrzymać Śmiech: 

— Nie chcę dłużej przeszkadzaś — rzekł, 
przystąpił do wodociągu i zaczął nabierać wodę 
do flaszki. — Niechże się pani dobrze wiedzie, 
panno Kasiu, 

(C. d. n.) 
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„DZIENNIK LUDOWY“ 


Nr. 15 


p” P. K. P. D. podjął się wykrojemia palt i 


rozdania ich wraz z bucikami, ponczochami i 


4.009 koron konkursowej nagrody! 


Pierwszą epokę 


Wyświetia obecnie Mimutaar „NMiarysieńkać plac Smolki I. 5. 


Posiedzenie Tymczasowej Rady miejskiej. 


PODWYŻSZENIE OPŁET WODOCIAGOWYCH 
I ELEKTRYKI. 


Można było przewidzieć, że wczorajsze posie- 


Thuliego, aby podwyżkę wodociągową wprowa» 
dzono progresywnia; 
Z porządku dziennego referował sprawę 


dzenie Rady zaznaczy się znów ożywioną dy-.PODWYŻSZENIA TARYFY JAZDY KOLEJĄ 


skusyą — miano bowiem powziąć uchwałę w 
sprawie podwyższeria ceny biletów tramwajo- 
wych, opiat wodociągowych i t p. podwyżek. 
Na wstępie zajęto się wnioskami komisyi-matki 
ao do uzupełniania Rady nowymi czionkami w 
iniejsce" r. Markowicza i bł. p. Tobiasza Aske- 
nazego. Komisya-matka proponuje na ich miejsce 
prof. Kucharskiego i L. Appla. — Fropożycyę 
przyjęto. Nasiępnis po referacie r. Wereszezyń- 
skiego zastanawiano się nad wajoskiem Komisyi- 
matki co do 2 członków Rady nadzorczej, dele- 
gatów gminy w kopalni w Jaworznie. W głoso- 
waniu kartkowem otrzymaj: r. Bolesław Lewi- 
chi 75 głosów, r. Majewski 49 głosów, a r. Haus- 
wald 30 głosów. Wybrano wobec tego na deles 
agtów gminy r. Bolesława Lewickiego i Maje- 
wskiega. 

Sprawę 

UTWORZENIA WIELKIEGO LWOWA 
co uchwalono w swoim cza fie przygotować i prze- 
prowadzić, przypomniał r. tow. Loewenherz, 

Prez. Neumann odpowiada, że sprawę musi 
się rozważyć w porozumieniu z gminami okoli- 
cznemi, co wymaga dłuższego czasu. 

Z kolei przystąpiono do porządku dzienne- 
go: Sprawa dostawy mundurów dla służby miej- 
skiej, którą retorował r. Bolesław Lewicki. 
U:hwalono jednocześnie zakupić 860 mundurów, 
sa łączną cenę 50.400 koron. 

Zmiana ustawy wodociągowej w kierunku 


PODNIESIENIA OPŁATY WODOCIAGO- 
WEJ 


którą referował r. dr. L. m. <, wywoiała nar- |NY. 


dzo żywą dyskusyę, do której zapisało się bar- 
dzo wielu mówców i w kwestyi tej wyłoniła się 
moc zapatrywań, czasami dyametralnie sprzecz= 
nych, niemniej wykazujących, że sprawą tą Ra- 
da zajęła się żywta i gorąco. 

R. Bo!, Lewicki szawia dodatkowo wniosek, 
ay podnieść opłatę wodociągową dla mieszkań 
1 utbikacyi prywatnych z 5 na 15 procent — na- 
tomiast dla lowaii sklepowych z 2.5 na 5 procent. 
Wniosek ten popiera r. Maksymowicz. 

W ożywionej dyskuzyi zabierają głos r. Dr. 
Sokal! (contra), tow. r. Dr. Buber, który stawia 
konkreiny wniosek, aby od podwyżki opłaty wo- 
dociągowej zwolnić mieszkania, sklepy i pracownie 
rękodzielmicze, których czynsz nie przekracza 
2.400 koron rocznie, nadto Dr. Thullie, Hauswald, 
Kauczyński, Abrysowski, Chajes, Włodzimirski, 
tow. Tomasza i Zawojski. 

Powyższy wniosek tow. Dr. Bubera, jakoteż 
wnioski r. Hauswalda, aby stopę procentową 
podwyżki wodociągowej w mieszkaniach, któ- 
rych ©zynsz roczny nie przekracza kwoty 1200 K 
nie podwyższać, natomiast w mieszkaniach o 
wyższym czynszu wprowadzić opłatę po 60 K 
rocznie od każdego kurka, klozetu i łazienki — 
jakoteż wniostk r. Dr. Sokala, aby sprawę pod- 
wyżki opłat wodociągowych odesiać z, powrotem 
do komisyi wodociągowej, upadły. 

W głosowaniu przeszedł wniosek referenta, 
aby podwyższyć opłatę za wodociągi dla mieszkań 
prywatnych z 5 na 15 procent — dla lokali skle- 
powych z 2.5 na 7.5, a dla przedsiębiorstw, gdzie 
znaidują się wodomierze, opłata dotychczasowa 
40 i 24 hal. ma być podwyższoną na 1 T 
gaim sześcienny wody. oraz poprawka r. 


ELEKTRYCZNA - = 
r. Bol, Lewicki. 

IRada jednogłosnrie uurwa!a projektowaną 
przez referenta taryfę za jazdę koleją elektr., 
oraz za dotychczasowy prąd, które przedstawia: | 
ją się następująco: 

Bilet zwykły zamiast 60 hal. — 1 Kor. 

bilet do przesiadania PR: 30 hal. — 1 kor. 
50 hal. 

Bilet miesięczny do dok: częstej jazdy 
zamiast 66 kor. — 75 kor, 

Biet miesięczny do dwułkrotnej jazdy aa: 
tntast 30 kor. — 50 kor.; 

Bilet miesięczny do dwukrotnej jazdy weż 
przesiadania zam. 8 kor. — 12 kor.; 

Bilet miesięczny do dwukrotnej jazdy do prze- 
siadania zamiast 10 kor. — 15 kor. 

Bilet karny 3 kor. 

Bilet urzędniczy zamiast 12 kor. — 15 kor. 

Bilet nocny (na dworzec) od godz. 9—11 w 
nocy zamiast 1 kor. — 2 kor. 

3 Wolne od opłaty biletu są tylko dzieci do 
2 lat. 

CENY DOSTARCZONEGO PRAGU: 

Za 1 Kgw. prądu dla celów oświetlenia, wind 
i celów gospodarczych zamńast Kor. 2.50 — 3 
korony; 

Za Kkw. dla celów przemysłowych zamiast 
kor. 1.20 — 1.50; 

Za 1 Kgw. dla kinoteairów zamiast 5 kor. — 
6 kor. 

Czynsz najinu miernika pozostaje niezmienio. | PEB" 


Wniosek r. tow. Tomaszka aby cenę biletów 
jazdy koleją elektryczną dia robotuików którzy 
się wykażą legitymacyą Kasy chorych obniżono 
do połowy, w godzinach kiedy jadą i wracają 


z pracy, uchwalono odesłać do Komisyi elektr. 
która do dwóch tygodni ma przedłożyć Radzie 
konkreme wnioski. 

Wobec spóźnionej Bow zostało posiedzenie 
Rady odroczone, ponieważ nie załatwiona jeszcze 
kiiku ważnych spraw, będących na porządku dzien- 


Z opieki nad dzieckiem. 
ODZIEŻ DLA DZIECL 


Państwowy Komitet Pomocy dła dzieci przy- 
stąpił, jak to już donosiliśmy, do rozdziału po- 
między ubogą dzłatwę kompletów odzieży, zło- 
żonych z bucików, pończoch i sukna na 'palta. 
Kompletów tych bę dzie rozdanych okało 400.050. 
Dostarczone przez Amerykę sukno krajane jest 
pod odpowiednią kontrolą w kilku miejscowych 
krajalniach krawieckich, przyczem uwzględn,a- 
me są 4 wielkości: dla dzieci wd lat 3—5, od 6—8, 
9—11, 12—14. Każde palto jest sfastrygowane tak, 
aby mogło być przymierzone przez dziecko. Do 
palta dołącza się igły, odpowiednią ilość nici i 
guzików. Do każdego kompletu dołączone jest ob- 
jaśnienie tej treści: „te buciki, pończochy i sukna 
na palta są darem “narodu Amerykańsk śiago dla 


Państwowego Komitetu Pomocy dia Dzieci, prze- |g 


słane za pośrednictwem Amerykańskiego Wy- 


przyborami do szycia dla biednych dzieci Polski. 


| 


„|działu ratunkowego (Fundacya dla dzieci Euro-i 


największego i najświetniejszego arcydzieła literatury i sztuki kno | Na pokrycie kosztów knoju, przewozu i rozdaw= 
matograficznej pod tysuiem : 


KSIĄŻE 


nictwa pobieraną jest opłata Mi. 3 za komplet", 
Dotychczas kompletów odzieży rozdano około 


AP |75.000, reszta częściowo jest w drodze, częściowo 


zaś w: krajalniach. Odzież amerykańską otrzymują 

wyłącznie dzieci, któremi opiekują się orgarä= 

zacye, pozostające pod kontrolą P. K, P. D. 
ŻYWNOŚĆ DLA 1 200.000 DZIECI, 


Prowadzona przez Amerykański Wydział Ra- 
tmkowy akcya dożywiania dzieci trwać będzie, 
wedle dotychczasowych zapewnień, jeszcze 6 mie- 
sięcy, ewentualnie do nowych żniw. Nie wyklu- 
czone jest, nawet prawie pewne, dalsze jej konty- 
muowanie, Dużo ulg dla ludności, wobec ciężkiej 
przedwczesnej zimy ł coraz trudniejszej sytua= 
cyi aprowizacyjnej, jest obniżenie ceay za porcyę 
gotowego posiłku do 15 fen., które w calości zu- 
żyte być mają przez mizžscowe Komtitety na po- 
krycio wszelkich wydatków administracyjnych, tj. 
personalu biura, utrzymania kucken, transportów 
żywności Z magazynów oraz porcyi wydawanych 
darmo dzieciom niedokarmionym, a nie mogącym 
płacić. Koszta przewyższające wpływ opiat za 
|porcye, pokrywane być winny z suliwenc ĝi źró” 
deł miejscowych, przewyżka zaś wpływów zwra« 
cana być winna do Warszawy i użyta będ.f* na 
pokrycie kosztów w powiatach kresowych, gdzie 
nędza jest zywa i gdzie znacznie większą 
ilość dzieci nje może płacić za pożywienie. Nła 


przestrzeganie instrukcyi grozi natychmiastowen 
przerwaniem dostawy żywności 


Że enbryką te redąkcya nie odzowiada, 


Adw. Dr. JOACHIM MANELES 


przeniósł kancelaryę ze Skolego do Lwowa 
i prowadzi ją wspóln:e 


z adw. Drem DAWIDEM GOLDBERGIEM 
DEPY ul. pam na I p, 


Specyńliwa thot WiRryznych, skóy”! moczowych 


Dr. WILHELM LAUTERSTEIN 


b.elew kiiniki w Berlinie, b. sekundaryusz szpit. powsz 
ord. 11—1 1/,3—5 Lwów, Sykstuska 37 (róg Słowackiego). 


WSZELKIE PRZYBORY 


DENTYSTYCZNE 


POLECA. 3881 


JÓZEF LEIBLOWICZ 


EcrakkL>v, Ryno LL. 


SKŁABMICA: LWÓW, przeotem Kamienna ta iko 
Teatr wodewilowy 


— GMACH — 
ul. Ośssoiińskith t, 10. 


CODZIENNIE DWA PRZEDSTAWIENIA. 
O godz. 7:30 wieczór przedstawienie teatralne, 
Kabaret warszawski o g. 10 w nocy. 


aas wg a otwarta do R= w nocy. 


„WESOŁA WYDRA“ 


Scenka lit. satyryczna „M LI RA ŹŻ:* 
mi „WESOŁA WYDR aS =» 


Baene kawiarnią 


KZIERŹ U PASAŻU MIKCLRSZS 


Przedstawienia odbywają się codziennie © godz. 9-tej 
pod dyrekcyą Mieczysława Woj.aszka. 
„Rewieta satyryczno-poli yczna* pióa Z. Orwicza w 1 
ak.ie pod reżyseryą art m. B. Fdańskieg»; „Oral 
ów oryg. polka aarsrawska odtafńczą Wojtaszek i 
Zielińska; „Taniec czarownic" Paganiniego o.ex a Pa- 
ster; „Pierot i Colombina* odtworzą Lilian i F:edorów- 
na; „Markiza Be-be* odtworzy Lilian; „Comedia“ duet 
art. Piernikofi; Zielińska w nowym renertu.rze; Fanta. 
zye rosyjskich pesni odtańczy Fiedorówna. 

Lokal zupełnie odnowiony Doskonała kuchnia. — Skrze- 
tna usługa. — Zimne i ciepłe przekąski. 

r Co 8 dni wode program, m. 


ARANA E AA a EZM! 


Popierajcie Polską Poż. Państw 


Lwów, 16 stycznia, 
REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO: 


W piątek 16 stycznia o godz 7 wiecz. „Matame 
Butterfly", opera w 3 akt. ania z po. KOTO €s icz, 
Waydową. Ostrowską, Łow _zyńskim, Sieroszewskim i 
Jeleńskim. 

W sobotę 17 gt 
ski, Wag W 5 akt. 
w roli tytułowej. 

w sobotę 17 stycznia o godz, 7 wiecz. „Ksłą?niczka 


Cznią o godz. 3 popol. „Sułkaw- 
t Zeromskiego z p. R. Boh:kem 


dolarów „ Operetka w 3 akt L. Falla z pp. Młowsk 
Sa > BOgdanowicz-Załęską, Kuligowskim k 

jłoszą. 

w niedzielę 18 stycznia 
; k o godz. 3 popol. „Rycer- 

skość iw za» Opera w | akcie Mascag ego Z pp. | 
Małecką, %»olńskim | O ońskim w rowch głównycn. 
„Pajac, OP "3 W2 akt Leoncavala z pp. Argasińską- 
NE» końskim i isn. Mannem w roach głów- 
nych 

w ey 18 stycznia o godz. 7 w „Zatriity zdrój” 
dramat w 9 āsi W. Rogowicza w niezmienionej Oosa- 
dzie: 


REPERTUAR SCENKI LIT. - SATYRYCZNEJ 
„WESOŁA WYDRA“ nad kawiarnią „Miraż w Pa- 
sażu Mikolascha: 

Od 16 stycznia z 
olit"; „Diral Ojra g“ 

ec czarownic" Od:g- 
per'uarze * Sahc a Ziel 
koli 7 Początek 


miana programu. „Rewieta sat- 
z Wojtaszkiem i Zelńska; „la 
a Paste ; ponadto w nowym re- 
ińska, L lian, Fiedorów..a, Pierni- 
O godz. 9 wieczorem. 
EJ Ę — zę 

aty TEATRU WODEWILOWEGO: 
Bilety wcześniej w peri A sę: gp” 
gionó” I. periumeryi Stoińskiego ul. Le 


piatek 16 stycznia 


u”, farsa, — O go z. 10 wie- 


etu warszawskiego. 


—0— 
REPERTUAR TEATRU LITERACKO - ARTYST. 
CZWORKA w sali 
aon od 16 £pieznia (oaziennie 0 8-mej w. 


; ii ly wysięp! Romuald Gierasiński w 
gwej kreacyi jako „Nuta Bemol, kape majs er, diriżent 


ęść I]. „Bigos noworeczny*, 
a spółki autor kiej „ i--ble 
sę Nowy prolog, «lemen- 
k“ w Wykonanie DUS Uanzwelt, zagranicć' y 
sa Godziennoga M R. Gierasińskicgo, kolporter 


i in. 
y od 9 W składzie nut G Seyfertha (ul. 


z ó P f 
ka 6) a od godz. 6 wiecz. przy kasie tea.ru. 


REPERTUAR 


—— 
M. TUERKA. GAL. BIURA KONLERTOWEGO 


Piątek 16 stycznia; J, La'ewicz, V. Wieczór cyklu ar- 


„artek 22 s Tek eł f rtep. s ó 
ons na do hód wdęyj ; 97 lewicz-Waydowa, Wieczór 


W i sierót pu obrofńcuch Lwowa. 


à ; 

Z DZIEDZINY SZKOLATL IWA. W cmoe 
kilkudniow: 59 pobytu we Luowie odbyli p. Z 
Gąsiorow i > h er Śskcyi M nise stwa oświece- 
l. kM obicki, naczelny luspekior szko|- 
niciwa powszechnego, z członkami Rady szkol 
ne, OT ayy z przedstuwicielami zrzeszeń 
nauczy: €'* ich szereg konferency,, poświęco» 
nych „i Projektu ustawy o urządzeniu 
władz Szkolnych i organach sam rządu *zkol 
nego na ziemiach polskich, Wraz z p. S<biń 
'skim, Delegatem j Ministerstwa W R. i oO P. 
oraz Z a mae inspektorami szkół, pp. Bruc» 
nalskim 1 *rxalem zwiedzili następnie szereg 
szkół iwowskich m dzy innemi państwowe 5 - 
minarym nauczycjejskje ż ńskie, prywatne Se 
minaryum pani Strząłkowskiej, Szkołę wydzia- 
łową im. Maryi Magdaleny i inne. 

Wezoraj Wiezörem obydwaj przedstawiciele 
Ministerstwa wyjechali do Warszawy, skąd w 
dniach najbliższych wybierają się do P. znen'a 

Delegutem Sobińskim, sbv towarzysz:ć 
panu Ministrowi W. R.30;P. Łopuszańskiemu, 
który z Szelami Sekeyj i kilku  wizytatorami 
udaje się do stol cy Wielkopolski dla zw edza: 
uia szkól! tamtejszych orsz celem odbycia narad 
pad sprawą ujednosłajnienia organizacyi szkol- 
nictwa W Rzeczypo politej. 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


Ogólny Zjazd Organizacyi Pol. Młodzieży 

akademi h ej 

W dniach 31. stycznia 1. i 2. lutego br. od- 
będzi: się w Warszawie ogó:ny Zjazd Organiza- 
cyi Polskiej Młodzieży Akadumickiej, na który 
wszystl.ł2 środowiska uniwersyteckie wyszlą Swo* 
je delegacye. Zjazd ma na celu wypowiedzenie się 
pots.i>j młodzieży akademickiej w sprawach poii- 
tyczno-społecznych i ogólno-akademickich. 

Młodziaż lwowska, zdając sovio sprawią z wa 
żności tego pierwszego zjazdu postanowiła na 
Konierene; i Międz;siowarzyszen' owej, zwo anej z 
inicyatywy „Czytelni Akademickiej" w dniu 7. 
tn. wziąć udział w nim przez wysianie delegacyi, 
reprez.niującej tutejsze crzant azye iceowo=poli- 
tyczne, kulturalno-naukowe i szmcpomocowe, O- 
raz wy!dni'a z peś 6 l srebin 3 kemisye, któr: ma- 
ją na ceu zbrani: imateryału da 7-miu ref.raiów, 
z ja' i mi delegacya na kan pyazi i plknum zjazdu 
wystąpi. 

Oprócz ofizya'nej delegacyi przewidziany jest 
jeszcze udiał gości z sfer młodzieży akademic- 
kiej. Ewentualna zgloszenia przyjmuje Komitet Or- 
garizacyjny w Czytelni Axademickiej (Łozinszie- 
go 7.) w godz. 7—8 wiaczorem. 

ZMIANY W UMUNDUROWANIU w WOJ 
SKU POL. Z dniem 1 lutego znosi się dotsch- 
czasowe cpołety u oiicerów, na miejsce których 
będa wprowadzone naramienniki, podobnie jak 
u szeregowych. Gwiazdki będą umi:szczone na 
narami:nn kach Cza ka rogata z s'kna barwy 
kurtki będzie cbowi»zy wała tak oficerów jak i 
szeregowych Na tarczy będzie wyiłoczony nu- 
mer pułku lub oddziału Strzelcy podhalańscy 
zachowują zamiast rogatywek dotvchcz:sowy 
kap lusz. Węzyki na kułaserzu zachowuje się 
nadal. 

ECHA KATASTROFY W POCIĄGU, Swiad- 
kowie ngo zni tej strasznej katastroty kolejow j 
podają, że przyczyrą jożaru b ł zapalony pa- 
p'ercs Eisiga Laufera, droguerzysty z San bora, 
który wiózł k lkavaście ltrów eteru i benz; ny. 
Wiele osób bzło sine po,a'zonych w nogi, to 
też odw eziono ich tramwajami do szpitala, bo 

ni szptał ani Pogotowie rat. nie rozpo ządza 
więks ą ilością kon'. Dlaiego prze” óż oubył się 
w dosć wolnym tempie, na co się żalą nieszczę: 
$ iwi. 

WYPADEK PRZY PRACY. P. Michał Had j 
lat 36, nönter. pracuią: w realności hr. Bawo- 
rowskiego przy ul. Pańskiej l. 27 spadł z dra- 
biny trzymając w ręku ramę z okna. Przy u- 
padnu odniosł „łęboką ranę na głowie oraz 
potfuczenia w krzyże. Rema i szko poranł 
siinie po rękach i twarzy stojące obox robotni 
ce Tekle Mand ienwą, lat 30 : Kat Korbinową 
lat 32. Pog towie rat. udzieliio im pierwszej 
pomocy. 

Z DNIA I NOCY W wozie tramwajowym 
ED skradziono p. Dul- Mayerowi, żołnierzowi 
z Mińska „o tel z 1800 m. i 190 kor. W to 
warzystwie „S ała* skradzi no kule bilardowe 
i inne drobiazgi wartości 600 kor. 

ARESZTOWANIA. W w ie tzamwajowym 
K. D, «r sztowano Stefana Bur-go, lat 18, któ: 
ryv'usiłował uk'aćć p. M ryi Hilek pugiląres z 
520 kor. Józ ta Bubelaka aresztowano pod za. 
rzutem kradziezy na szkodę p. Jozefa Neur: 
przy ul. B ika. 9 

Br. Kos ula, lat 27, wrez ze swym ko!egą 
usiłował į kraść p. Chochołowskiego, r eżnika 
przy ul kr. Jadwigi l. 10. Sposzony ud:ł się 
nast pnie w tym elu do mieszkania p. Goldy 

ri'powej p zy ul. Szumłańskich. lecz i tu nu 
wiat szczęścia, Ostoter zn e inspektor policyi Ku- 
jaws-i uął go w ul, Giódeckiej i spruwadzii 
na inspehcyę. 

ZGUBA. P. Anna Karlikowa, żona urzędni- 
ka bankowego, zzubiia w mauście kólczyk bry- 
lantowv, wartości 600 kor. 

KRADZIEŻ W PIEKARNI. Żołnierz pol. Adam- 
ski, pełnijcy służbę nocą w ul. Kotlarskiej spo- 
strzegł po pórnocy dwóch podejrzanych mężczyzn, 
kręcących się w tej okolicy. Gdy na wezwanie do 
wylegitymowania się poczę'i uciekać, A. rozpo- 
czął gonitwę przez ul. Berka i Źródiauą, lecz 
mimo danych strzałów, udało tm się zbiedz w 
ul. Nęcii:go. Skonstaiowano, że w piekarni p. 


Z powodu w:jazdy p. D legat w przyszłym Anny Brandowej przy ul. Kotlarskiej l. 12 nocą 


tygodniu nie będzie udzielał posłuchań. 


popełniono kradzież. Złodzieje wytrychem otwo- 


5 


rzyli drzwi do kancelaryi i wziąwszy klucz od 
kasy werthermowski-j, leżący na stoie, zabrat 
pakiet pieniędzy 100.090 kor., parę kolczyków: 
prylaniowych, wart. 200.003 42 f, 1 Lr nzoletę wert. 
3.000 koron : zegarek damsui platynowy wart, 
5.000 kor. Jako podejrzanego o współudział w tej 
kradzieży aresztowano dozorcę tej rea.ności wraą 
z żoną. 

WŁAMANIA I KRADZIEŻE. P. Nachimowi 
Wurmowi, po włamaniu się do mieszkania przy ul. 
Kordeckiego |. 19, skradziono garderobę i bieliznę 
wartości 5000 kor. P. Józefowi Goldwasserowi 
szredztion) ze strychu przy ul. Kołłątaja 1 8, bies 
lznę wart. 4.000 kor. P. M. "awcrskioj, właścicielce 
mleczarni przy ul. Kopernika 1. 28, skradzioną 
z piwnicy węrfdl i kurę, wart. 1.000 kor. 

NOWE PIENIĄDZE W AUSTRYL We Wie- 
dniu rząt zamyśla wypuścić w obieg nowe mo- 
noty zdrwkowe wybit- z aliażu, cynku i mie- 
dzi. W tym celu będzie wkrótce uchwaloną 
odpowiednia uslawa. 

—0— E 
EEr ZEAE SE 
Wydz.ał Stow. Zawodowego drob- 
nych kupców 


żydowskich przesłał na ręce Wdowy po błp. 
T. Aszkenasem następujące pismo kondolene 
cyjne: 

Czcigodna Pani! 

Imieniem Stow. Zawodowego drobnych kup- 
ców, tej najbardziej dotkniętej i sponiewieranej 
sfery żydowskiego społeczeństwa, imieniem tej! 
szarej skromnej masy obywateli żydowski h, 
której bip. Mąż WPani, nie dżałowanvy Dr. To- 
biasz Aszkenase był prawdziwym or: downikiem 
i nieustreszonym obrońcą — przesyłamy z po- 
lecenia naszego Wydziału wyrazy nejgłębszego 
współczucia — Pumęć o dzielach Jego, i o Je- 
go oliarnej z zaparciem się własnej osoby. pra- 
cy dla dobra ogółu, — a w szczegó'ności dla 
d bra pos :« dowanych w czasie pogromu człon: 
ków naszego Stowarzyszenia nigdy nie zagaśnie! 
'4p. Tob'a z Aszkenase wystawił sobie pomnik 
w naszych sercach, a imię Jego przej lzie w | ie 
storyę jako jednego z na lepszych synów żyd w- 
skiego społeczeńsiwa. 


Za Wydzał 
Józef Ornstein Bacres 
przewodniczący sekretarz. 


eieaa a Ten o Saana aer ESERIA a a an N 

OGŁOSZENIE. Wzywa się wszystkich woj- 
skowych ofcerów i szeregowych byłej armii 
ukraińskiej, którzy obecnie staie przebywają we 
Lwowie, ażeby zgło:ili się celem zarejestrowania 
w przeciągu trzech dn' od dnia niniejszego ogło=' 
szenia w oddziele wojskowo-policyjnym przy 
Dowództwie Miasta i Placu we Lwowie ul. Was 
łowa 16. parter w podwórzu. 

Świ żo przybywający na stały pobyt do 
Lwowa, mag obowiązek w przeciągu 24 godzin 
zgłosić się w poxyższym oddziale. 

Niesiawienie się w wyż wyn ienionym czasie 
spowoduje dvchodzenia w myśl przepisów woj- 
skowych tudzież internowania nie:iosujących 
się do niniejszeg ogłoszenia. 

Właściciele domów są obowiązani pod karą 
»amel tować każdego oficera względnie żołnierza 
unra ńskiezo pisemnie kartą meidunkową z wy- 
raźnem zaznaczeniem „byly żołnierz lub oficer 
ukraiński* w Dyrekcyi Pol.icyi w przeciągu 24 
sedzn od chwii przyjazdu względnie zmiany 
m ejscąa z*m cszkania, 


PRCTTRCZFCELCET TH TOW TEATRY "WY CYZEWYZYKIREPATTY 
TOMUNIKATŲ. 


POSIELZENIE ZARZĄDU KOMISYI ZAWO» 
DOWEJ odbędzie się w poniedziałek dnia 19 
stycznia o godz. 7:30 wieczór w sali Rady Ro- 
botniczej PPS. Rynek 8. Obecność wszystkich 
<złunków konieczna, 

ZWIĄZEK ROBOTNIKÓW PIEKARSKICH 
Zgr. Tow. zwołuje na n edzielę, dnia 18 stycznia 
na godzinę 11 rano Rynek 29 Wielkie zgroma- 
dzerie w sprawie cenuikowej. O liczne zejście 
uprasza sę. 

BACZNOSG ROB. SZEWSCY. W niedzie'ę 
8 bm. o godz. 10 rano w lskala Rynek 8 Ip. 
odbędzie się zebianie. Sprawy zawodowe. 


„DZIENNIK LUDOWY“ 


Potężny protest m. Stryja przeciw 
prowizoryum. 


Stryj, 12. stycznia. natomiast nie nie dostaje. Szeroko przedstawia 

Wszystkie stronnictwa polskie zwołały na 11 projekt ententy co do Galizyi Wschodniej, który 
b. m. wiec, celem, zaprotestowania przeciw uchwa- | jest niż do przyjęcia y r ! 
ie Rady pięciu rzucającej nasz kraj na niepewne i W końcu mówca schodzi na politykę ostatnich 
losy prowizoryum. dni i widzi w udzieleniu przez Polskę pomocy 

Oprócz aliszów komitetu, wydała nasza par- | U<raini2 i w ścłsłyimų z mią sojuszu, zabezpieczenie 
tya wezwanie do ludności pracującej, aby ma- | napadu na Polskę ze strony Rosyi Denik.nów, Koł- 
sowo wzięła udział w rym wiecu, naznaczając czaków, Judenizzów. i innych reakcyon;stów. Po- 
zbiórkę przed dworcem kolejowym. Punktua!nie |nowna burza oklasków była wyrazem zsromadze- 
o 10-ej rano olbrzymi pochód ze sztandarem P. P. pila i solidarności z wywodami naszego posła. 
6. mając w swym gronie tow. posła Moraczew- Rezolucya przeszła „jednogłośnie. l | 
kkiego ruszył z muzyką kolejową do sali Ss- Pochodem przez miasto i złożeniem bołdu 
koła. Po wyborze prezydyum, któremu przewod- | Naczelnī'zowi Piłsudskiemu i jego armii zakoń- 
niczył inżynier p. Leśniak, referat wygłosił p. |CZOono manifestacyę. a 
Krzysztofowicz ze Lwowa Robotnicy udali się jeszcze ze swoim sztanda- 

Mówca poruszył na wstępie sprawę delegacyi |Tem do swego stowarzyszenia, gdzie Rada Robot- 
do Paryża jej zawód i rozczarowanie. W dosyć |Nicza odbyła zebranie, na którem pos. tow. Mora- 
ostrych słowach wystąpił przeciw koalicyi osz-|czewski zdał sprawę z sytuacyi obecnej. Pię- 
czędzającej sąciadów naszych jak'Niem2ó w, i po- |ciogodzinne zebranie otworzyło oczy robotnikom 
pierającej Rosyę wielką i niepewnego sąsiada |na to, Co się obaenie na świecie dzieje. Toteż 
„Czecha. po wysłuchaniu sprawozdania uchwa'ila Rada Ro- 

Wszystkie zwroty przeciw kotnicza votum uiności swemu posłowi. Oświad- 
całą salę żywo ok!aski vane. gzeni2m posła tow. M. że w niedługim czasie zło- 

Powiiany burzą oklasków zabrał głos tow.|Ży Ssprawozdani: poselskie na publicznzm zgro- 
poseł Moraczewski. madzeri'1 zamknięto obrady. zek. 

Na wstępie wyjaśnia obecne stanowisko praw- Późno wi?czorem żegnali robotnicy swego po~- 
ne Ga'icyi Wschodniej. Przedstawia zdumionym |Sła, pierwszego prezydenta ministrów w wolnej 
wiecownikom, ile Polska ma zapłacić za oddanie | Polsce. i 
jej własnych ziem, niegdyś zrabowanych. Polska =o 
VEETES E AE EUR azt r! LEEN E 


koalicyi były przez 


Osobliwe rządy w Rudkach. 


Ludność tutejsza zajęta troską o zdobycie Żandarmerya r kwiruja w okoicznych ws'ach 
kawałka chleba, znosi spokojnie wszystkie krzy- |bydło dla sizbie, często rasowe przeznaczone na 
wdy, w przekonaniu, że przecież zm'eni się to na chów! i płac za 1 kg. żywej wagi 5, siownie pięć 
lepsze. Ale obecna gospolarka tax s asostwa, jak ; koron, mimo, że cena maksymalna oznaczona 
i dow. pow. żandarmeryt wywołuje między lu- przez Starostwo w Rudkach wynosi za 1 kg. mięsa 
dem w całym powiecie rudeckim rozgoryczenie | wołowego 16 koron, zaś t. zw. koszernego 24 
i anarchię. Wszyscy Polacy, z wyjątkiem narodo- | koron. A 
wych paskarzy, uważają za swój obowiązek w | Następnie żandarmi sprzedają „stale przody 
interesie Rzeczypospolitej Polskiej, dla umiknię-|z bydła zarekwicowanego u biednej ludności, — 
cia nieoblicza nych wprost następstw, żądać ma rzeźnitom żydowskim, którzy to mięso sprzedają 
podstawie niżej przytoczonych faktów, od gen. jako koszerne ludności żydpwskiej po 24 kor. 
del. Gałecki"go, natychmiastowych doraźnych za- ki'ograt. 
rządzeń i na poćstawie przeprowadzonego Śledz- |Znękana tego rodzaju praktykami ludność, po- 
twa pociągnąć winnych, bez względu na ich sta- | zbywa się, masowo bydła rasowego, — co grozi 
nowiska, do surowej odpowiedzialności. katastrofą. 

Kierownikiem Starostwa w Rudkach jest były Charakterystycznym jest, że rskwizycye te od- 
dy w Rudkach ściśle pod auspicyami hr. Skarbka i bywają sig wyłącznie tylko u biednej, wojną zu- 
p. Sielecki, dwudziestoxilkoletni miod'ierj c, nie |pełnie zniszczonej ludności, z zupzłnem pominię- 
posiadający. żadnoj rutyny, a który sprawuje rzą- ciem otszarników, których obory są bydłem na- 
dy w Rudkach ściśle pod anspicyami hr. Skarbka, ' pełnione. 
jego ludzi Surówxń i ks. Wojtasia, którzy przea W jaki sposób poszczegó!'ni biedacy chronią 
ogół są wprost znienawfidzeni! bydło na chów, nich! na dowód świadczy fakt, że 

Starosta nixzawodnie stosując się do instruk- gospodarz Miodowtaz z Beńkowej Wiszni, zmusze- 
cyi hr. Skarbka, ny był celem ratowania swojej jedyne' rarowej 'a- 
IDZIE NA REKE WSZYSTKIM OBSZRKRNIKOM łówki, kupić na targu w Rudkach dla żandarmeryi 
i zamiast pilnować, by ci ostatni patrysci odda'j rudeckiej bydlę za 2.400 kor. za które nasiępnie 
nałożony na nich wprost znikomy kontyngent zto- | dostał 300 koron. IR 
ża, potrzebnego do wyżywi:nia asm;f i cen r prze- Na karb osob'iwych rządów w naszam mieścią 
mysłowych, — zmusza przy pomocy żandarmer*i zaliczyć też naieży aresztowanie zastępcy komen- 
wyniszczoną, biedną, głodną i wprost nagą Jud- danta tutejszej M. S. O. p. Sałabana, za to, że 
ność do brał dostownia zarządzenia, wydane przez tute'- 

sze władze i wkroczył w asystencyi 

Oy zi E em am miejskiej policyi do publicznego lokalu (kawiar- 
nR wi Pa = ni) w której po skończonsm weselu odbywała się 

BEZ NAJMNIEJSZEGO WYNAGRODZENIA „„awa taneczna po godzinie 11. w nocy, gdy go- 
jak to było ny. z ludami z Wiistową: i Jaremkowa |dzina policyjna obowiązuje wszystkich i pozwala 
itd, a to wszystko dla przysporzenia in WęXK-|na otwarcie publicznego lokalu tylko do godziny 
szych zysków ze sprzedaży drzewa. Za sąg drze- |10. wiaczór. P. Sałaban spełniając swój obowią- 
wa miękkiego, olchowego, żądają właściej:le dóbr, zek wezwał zebranych do Tozzjśzia się i zato zo- 
jak kandydat na wojewodę lwows'i2g0 hr. Skar- stał aresztowany wraz z p. Okońskim ku uciesze 
Dh i jego pełnomocnik: Surówka 360 kuron. rozbawionych przeważnie pasxarzy. 

W myśl intencyi wzbogaconych na wojnie Ogół ucztiwych mieszkańców miasta Rudek, 
obszarnixów, p. Sielecki zarządził w pow. ru-|z po'i owaniem przyjął do wiadomości aresziowa- 
deckim niə pp. Sałabana i Okońskiego, gdyż zna ich 

SPEDY KONI jako ludzi uczciwych, którzy za swój patryotyzma 
nabytych podczas wojny i konfiskatę tych koni |by:i gnębieni i wywąszieri przez Ukraińców do 
u biednej ludności, która nabyła je w sposób le- sławnych baraków w Jazioweu, gdzie stracili 
galny podczas mwazyi rosyjskiej, czy też na |j- zdrowia. 
cytacyach urządzanych przez b. rząd austr. — Apelujemy wte do p. delegata dr. Gałeckiego, 
Te koni? rozdano następnie okolicznym obszarni- aby celem radykalnego uzdrowi'nia stosunków 
kom, jak Jarzemows!.i :mu itp. co wywołało słusz- ruJec.ich, wys.ał bezstronn:go starszego urzęd- 
„oe i uzasadzicne rozsoryczenia. |nika, dla przeprowadzenia ścisłego śledztwa i 
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przez pociągnięcie winnych do odpowiedzialności 
i przez przesiuchanie w charakterze świadków 
szerszego vgółu ludności, zapobiegł dalszemu kom- 
promitowaniu władzy polskiej. Aby zbadał czy 
S'usznem było zarządzeni: przez p. Sieleckiego, 
w naszem mieście stanu wyjątkowego, do czego 
ludność miejscowa bezwarunkowo nie dała naj- 
mniejszego powodu. 

z U NIS LAMYŃYK AZ - pew aa WO m | 


Autosuggestya o epiaemie, 

Stale grasujące w kra'u epidemie tyfu(1 i odry 
ogół poważnie zanizpokoity. Nie od rzeczy też bę- 
dzie zająć sią kwestyą, o ile autosuggtstya może 
sprzyjać rozwojowi chorób w jadnostea i masach, 
oraz o ile autosuggestyą i singa wolą można bieg 
choroby zmnizjszyć i przebyć ją szcześ iwie. 

Znaną jest rzeczą, że Istnieje w Indyach an- 
gielskich pewna kasta ludzi, zwanych Yogami, 
którzy to myśliciele przoz stałe ćwiczenia psycho- 
fizyczne zdobyi panowanie nai swym organiz- 
|mem, a tem saman «nad swem otoczeni .m. Nie 
mówiąc już o różnych cudach czy szriuczkach, 
faktem jest, że w intencyi czynienia dobrych 
uczynków pielernuią oni chorych na dżumę z ca- 
łem p święceniem się. Gdy kió:y z nich zarazi 
się chorobą ! «zuje początki jej w sobie, siną 
| wolą regu!uje bici? syscza i obieg krwi, czyniąc to 
,głównie przez regulowania oddechu, i tym spo- 
lsobem przez krótki czas sam ci bie uz:rawia. 
Podobne sv0z0by są jr} « u nas znane. W czasie 
silnej „hiszpanki* w ubiegłych latach, jeden z 
żołnierzy austryackich, zarażony tą chorobą, bę- 
dąc już w niebez, i'cznym Stanie grożącym Śmier- 
cią, siną wolą zmniejszył oddach do mnimum, 
myśląc przytem o regularmm biciu serca i w 
przeciągu dwóch god'ia uśmierzył chorobę tak, 
że na drug! dzień mógł już się oddać zwyktym o= 
bowiązkom. Bezs”rzeczni:, że podobne ekspery= 
menta może czyniś człowiak o silnej woli a pe- 
wnem jest, że tylko tacy ludzie dochodzą sęd iwe- 
go wieku. Tu oddamy, że si'na wo'a, to splot 4 
psycho-fizycznych, a to ni: jest równoznaczne z 
wychowaniem czy wykszta ceni m, 

Wiele indywiduów posiada w większym sto- 
pniu od innych wrażiiwość, inni zaś w większym 
stopniu odporność organizmu na zarazki różne. 
Czjpwiek wyczerpany, smutny, przygnętiony, ła- 
twiej zaraża sig chorobą lub ulegnie przeziębnię= 
(cau, niż człowiek zdrowy, wesoły, o pogodnym 
nastroju. To też tylko pełnia siy żywotnej £ 
odpornośc! organizmu daje gwarancyę szczęśli- 
wego unixnięcia choroby. Tu autosuggestya ma 
wdzięczne pole do działania. Bo jakie myśl , 
taki człowi2k. Przygnzbienie psychiczne, bezna- 
dziejność nędza wszelkizgo rodzaju, to pewna 
droga do choroby. Całą siłą trzeba siè bronić 
przed tem. M!mo, że każda jednostka odmiennie 
może przyjąć suggestyę, jednak są zasadniczo pe- 
wne środki które jednako działają na orzanizm. 
Bezpośredniam prawem jest to, że przyjmowanie 
dobrego czy złego d!a ciata, jest równoznaczne 
z zaczerpnięcizm oddechu, raś wyd ch pznacza siłę 
„na zewnątrz, jest niejako czynem, odporem. 

Jak to działa bezpośrednio na człowieka to 
lmożna zaobserwować w przystępie nagłego stra- 
chu. W krytycznym momencie należy worost na- 
czerpnięte pełną piersią pow erze, szybko oddać 
| wydechem, a po paro-razowym kolejnym tym eks- 
perymencie natychmiast następuje pewność siebie 
i wraca moc ciah i odwaga. 

Ostatnio propaguje znana londyńska lekarka 
dr. Oktawia Lewin, dla chorób nosowych jak- 
najczęstsze kichania, — zapewniając tą  drozą ` 
ludzkość! zdrowie, wesołość i szczęście. Sposób 
ten ma właśnie ugruntowania w tem, cośmy po- 
przednio rzeki, jak rówaśzż i to, że kicha'ąc usu- 
wamy z drogi oddechowej mnóstwo chorobo -= 
twórczych bakcylów. 

W obecnie szalejących epidemiach, należy czę- 
sto badać troskliwi: stan swego organizmu o- 
raz nastrojów duchowych. Hart, spokój I równo- 
waga ducha, zdobywanie władzy nad sobą, nad 
swym! odruchami, oddx.lt"m czyni człowizka doe 
skonałym fizycznk: i duchowo, daje mu zdrowie, 
li szczęście. Bo o tem pamiętać należy, że tylko 
przez poznanie i opanowanie siebie, można stwo- 
rzyć to, co jest najwyższe na ziemi, wielki czy 
a panując nad sobą, zdobywa się panowanie ad 
otoczeniemj i światem. £ l 
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„DZIENNIK LUDOWY” 


Sostulaty urzędników państwowych. 


Memoryai, przedłożony przez urzędników pań- 
gtwowych rządowi, zawiera szereg postulatów, 
uzasadniony resnącą coraz bardzizj drożyzną, a 

m zwiększeniym się nędzy urzędniczej: 

Ponieważ w ciągu ostatniego miesjąca z. r. 
cen produktów Spożywczych wzrosły znacznie 
więcej, aniżeli w ciągu całego ostatniego naicjęż- 

roku. wojny 1 okupacyi, więc urzędnicy 
państwowi żądają; 

USTANOWIENIA NOWEGO DODATKU DROŻY- 
ŹNIANEGO W WYSOKOŚCI 100 PROC. OBEC- 
NEGO WYNAGRODZENIA. 

Przyznanta specya'nago dodatku w stosium- 
ku do pansy! pota anej przez samotnych na żo- 
nę 350 ma., ma oną 1 piziseko 703 mk, na żonę 
r dwoje dzizdi 900 mki., ma żonę i troje lub więcej 
dzieci 1000 mk. miesięcznie. 

Podniesienie norm wydawanych w dzputatach 

aktów  żywnościowycją i innych (węgla itp.) 
przynajamej do poprzedni-j wysokości. 

Przeprowadzeną w porozumi niu ze Związ- 
Kami | Zrzeszenia, pracowników państwowych 

wicer | PeOrganizącyi urzędu zaopa.rywania 
urzędników państwowych. 

wydatniejszego aniseli dotychczas popiera- 
nia KDOPETATYW urzędniczych za pomocą udzie- 


lenia odpowi>dniego bezprocentowego kredytu o- 


iraz ułatwień przy zakupach i sprowadzaniu odpo- 
wiednich artykułów. 


PODWYŻSZENIE DOTYCECZES WYPŁACA” 
NYCH DYET O 100 PROC. 

Zwolnienie dzieci pracowników pańsiwowych 
od opłat w szkoiach państwowych, w szkołach 
zaś prywatnych kształcenie na koszt skarbu. 

Przyspieszeni: organizacyi kasy chcrych, ze 
względu na konizczność zabezpieczenia prawwn 
kom państwowy 1 ich rodzinom bezpłatnej po- 
mocy lekarskiej. 

Budowy tanich domów dla pracownirów pań- 
stwowych, finansowego popizranią isiniejących ko- 
operatyw mieszkaniowych, doszarciania bczdom- 
nym pracownkoin państwowym odpowizdnich lo- 
kai na miaszkania. 

Ujstianowienia przy Radzie Mnistrów komisyi 
płac urzędniczych, któraby co trzy misiące ba- 
dała wzrost, względnie spadek kosztów utrzy- 
mania i edpowiednio do wyników badania dosto- 
sowywa:a piace pracowników państwowych. 

W sobotę Rada ministrów rozważała sprawę 
dodatków dla urzędników. Istnioje projekt 


PODWYŻSZENIA WYNAGRODZENIA PRACOW- 
NKOW PANSTWOWYCH O 30 PROC. 


Z działalności Związ tu Kobiet Polskich 
tw Wiedniu, 


z okrutnyni „dziejami polskiej nędzy emigra- 
cyjnej SPARA jest działaność Związku Kobiet 
Polskich OPEK" Nad uchodźcaui: i robotnikami pol- 
ani w Wiedniu i kiedyś dla tych, którzy na 
tawie dat statystycznych zechcą się o tym 


-- cja DIETWSZE del sw 1 3 
ją sie P legątki Sekcyi pomocy dla intere 
nowanych królewiaków Ligi Kobiet w Wiedniu 


(pierwotna nazwa Związku) w pbozaca i przyno= 
szą mz? i yeknoty za swoimi nadzieję 
gej pa Ręka w rękę z Komitetem Ratum- 
kowym, * Ea Powsiai w fok później z łona Ko- 
mitetu Rza a czymityśmy siarania o uwo!nie- 
nie internowanych. Pomyślna częściowo akcya po- 
cian e było ms Sobą mowe obowiązki. 
nieszczęśii i ieścić 
macnokcić dotkliwy częśliwych gdzieś umieścić, 


pnns Pədolać zorganizowałyśmy schro- 
tóre dziermie 


za nAjMnIUSZE Przęwinienie, „Zwiazek“ dorlada 
tz przedsiębiorców, udzie'a 


Straszli Wa karta z dziejów wojny 
MORDY LUDNOŚCI ORMIANSKIEJ. 
ma pisarz, Sawen Hrasden podnasi w je- 
dnem P' pira BaWarskiem wstrząsające grozą 05- 
karżene |=% przeciw rządowi tureckiemu, który 
w ciągu wojny 
WYMORDOWAŁ PLRNOWO 1,200.000 ARMEN- 
| CZYKOW, ' 
jakoteż przeciw rządowi niemiectjemu, który po- 
krywał te najsiraszliwsze w dzizjach ludzkości 
rzezie. WOJNA byią dla 'Turcyi wielką sposobnością 
dosłownie GO wytępinia tego pracowitego, o pra- 
starej #Wtorze ludu Ponad mółon Armeńczyków 
gdzono na pustynię mezopotamską, gdzi2 przez 
cztery lata pozostawieni byli bez jakiejkolwiek 
opicki na tup gorącą, zimna, głodu i epidemij. 
Czy Chodziło ty może o ni*bszpieczne pań- 
stwowemu porządkowi osmańs.i:go cesarstwa 
grupy rewolucyonistów. Jak ze sprawozdania 
dwóch S*ÓStr niam. „Czerwonego Krzyża“ wynika 


pomocy, wspiera radą, interweniuje u władz, go- 


7 


kraj jest prawie zupełnie oczyszczony z Armeń=' 
czyków*, 

Liczne opowiadania słyszało się od oficerów. 
niemieckich o tych setkach i tysiącach, które bi- 
czami pędzono aż do piaszczystych równin Mezo- 
potami, o długich drogach usianych trupami, o' 
falach Eufratu, unoszących trupy o upiernych pos 
stanach tych kobist i dzieci, 

KTORE Z WYCZERPANIA MOGAC SIE JENQ 
CZOŁGAĆ 
szukały korzonków, by się pożywiś. 

A otumanionym ludom Ausiryi 1 Niem;ec 
przedstawiano tego turec:i2go „sprzymierzeńca“ 
jako współbojownika o wolność i kulturę! 

fp 


ZEREEEY aE a WNE onu aha ainan a ria 
Konferencya zawodowa rcbotni 


kow ukraińskich. 
W sobotę dnia 10. stycznia odbyła się wej 


| w. konierencya zawodowa rob. ukr, 


W konferenczi wzięii udział delegaci wielu 


zawodów. Przybyli delegaci ze Lwowa, Pod 


| zamcza, Gródka Jagiellońskiego, Stanisławowa, 


Stryja, Przemyśla, Kołomyji i Stebnika. Obra- 
dy konferencyi zagaił sekretarz organizacyi za- 


,wodowych tow. Kusznir. Do prezydyum wybra= 
ino tow. Kusznira (krawca), Hołowczaka (koles 
,jarza), Sławycza (sa'inarza). Sekretarzowalńi tow, 
' Jarema (drukarz), Iwanerzwycz (kamieniarz). Kon- 


ferencyę przywitał w imieniu Komitetu Wyko» 


|nawczego U, S. D. P. tow. dr, Lew Hanxizwycz: 
! Referat o formach organizacyi zawodowej u= 


kraińskich roboiników wygłosił tow. A. Czernec 
ki, sekretarz orzanizacyi kolejarzy, który postas 
wit rezolucyę, stwierdzającą, że robomicy ukras 
ióscy, stojąc na stanowisku walki klasowej prole- 


dzi konflikty. Akcya ta cbjęła również liczna |taryatu i uważając zgodnie .z uchwałami mię- 
rzesze rodaków powracających (przeważni» zbie- | dzynarodowych zjazdów socya tstycznych w Stute 
głych) z Niemiec, Szwajcaryi, Włoch, Francji itd. |gardzie (1907) i Lucernie (1919) najpewniejszyną 


I dziś po objęciu głównych agend „Związku“ 
przez rząd pos:i, likwidując naszą dzia alność 


środkiam do tego wzajemne ścisłe stosunki mię- 
dzy organizącyą polityczną i zawodową, oraz om 


na obcym tereni:, składamy rachunek przed spo- |wianie całego ruchu roboiniczego ideą międzye 


łeczeństiwem polskim ze swych czynów w tem 
przekonaniu, żeśmy smełniły godnie dobrowolnie 
wzięty na siebie przed cztaroma laty obowjązek. 


SPRAWOZDANIE KASOWE: 


za czas od 5 lipca 1915 do 1 grudnia 1919, po | 


przeprowadzeniu szkon:rum przez Poselstwo Pol- 
ski? w Wiednia. 
Dochód: od 5. lixza 1915 do 1. grudnia 1917 
13.369.00 kor. — rozchód: 12.887.38 kor, 


narodowego rewo:'ucyjn:go socyaizmu, ucawalae 
ją założenie organizacyi zawodowej ukraińskie 
go proletaryatu. 

W tym celu powołują do życia główną Radę 
Zawodową, złożoną Z przedstawicieli ywszyst- 
kich zawodów, która obejmie kierownictwo nad 
całym ruchem zawodowym Tobotniców ukra- 
ińskich. 

W celu korzystnej walid o jnteresy ekonomiez- 


Dochód: od 1. grudnia 1917 do 1. stycznia ne proletaryatu ukraińskiego, uchwala konieren- 


1919 23.045.98 kor. — Imozchód: 23.750.65 kor, 


Dochód: od 1. stycznia 1919 do 1. grudnia; 


1919 38.348.24 kor. — mozcnhód: 38.125.19 kor 
Razem: dochód 74.763.22 — rozchód 74 763.22 
koron. 1 
Na utrzymanie „Schroniska“ Związku Kobiet 
tożył oprócz tego „Komitet Ratunkowy“ pod prze” 
wodn. Dr. Biitńskiego z własnych funduszów od 
marca 1916 do 20 lipca 1917. 


— 


| sząwską sekretarka. 


=p 


wśród nieszczęśiwych znajdowało się niewielu 
tnężczyzn, zresztą były tam tylko koD*aty i dzie- 
ci. — W! miemaj ciszy ciązn?hj mal i weicy, — 
wszyscy skrępowani, aby 


ZNALEŻĆ ŚMIERĆ W NUXRTACH EUFRATU DO 
KTOREGO ICH Z WYSOKICH SKAŁ STRACANO. 


Stostry pytały, dlaczego ich nie wymordowano od- 
razu w ich wsiach, dlaczego każe îm się tak 
bezgranicznie cierpieć. 

— Chcemy się pozbyć trupów, aby nie zatru- 
wały zaduchem powaetrza — brzmia.a odpowiedź. 

Siostry były śwładkami jak ranziem zwo'y- 
wano ludność, aby urządza:a poowante na uchodż= 
ców, widziały potem pod drzewami szeregi nagych 
trupów. Widziały w da'szym męczeńskim pocho- 
dzie, jak setkami z gościńca zabierano robotników 
ammeńskich i ustawiono w rzędzie. „W;edzie - 
łyśmy, co się z niań stanin"... 

Przybywszy do Siwas Siorstry informowały: 
:„,Od rosyjskiej graricy, aż na zachód od Siwas 


cya założeniz w pojedyńczych zawodach ukra- 
ińskich organizacyj zawodowych ze swemi radami 
zawodowemi oraz wydawanie potrzebnych orga- 
inów zawodowych ukraińskich. 

Konierencya poleca Głównej Radzie Zawodo- 
wej wejść jak najszybciej w porozumienie z kre- 
sowymi organizacyami zawodowemi sąsi:dnich na- 
rodów, wejść w porozumienie z polskiemi i ży- 
dowsktami organizacyami zawodowem! w celu ko~ 
rzystnej walki wszystkich robotników kraju na- 
szego o swoje interesy ekonomiczne i życiowe. 

Uzhwalono wydawać „Prolesiona'nyj Wist- 
nyk“ jefto organ centraluy Głównej Rady Zawo- 
dowej. 

W końcu uchwalono protest przeciw postę 
powaniu władz galicyjskich, które usunąwszy ro- 
botrików ukraińskich i służbowzów a ich daw- 
nych miejsc służbowych, odebrały tysiącom u- 
kraińskich rodzin rokoiniczych i urzędn'czych 
wszelkie środki życiowe i rzuciły ich w teraźa 
niejszy ciężki czas na pastwę głodu i nędzy. 

W skład głównej Rady Zawodowej weszli: 
tow. Mixołaj Parianowycz (kolejarz), Andrzej Da- 
wydowycz (budowiany), Józef Nizdźwiedzkyj (ko 
lejarz), Swystun (metatowizc), Porfiry Buniak 
(drukarz), Antoni Czernecki, Jan Kusznir, Seń 
Hanczaruk (kolejarz), Stanisławów), Jan Żownir 
(Przemyś!), Andrzej Sławycz (sa iniarz), Stebnik); 
zastępcy: tow. Ostap Bykałowycz (stolarz), Piotr 
Jarema (drukarz), Mikołaj Szydłowskyj (sto -. 
larzj, Jakób Popowycz (kolejarz, Stanisławów, 
Jan Kicuła (kolejarz, Stryj); do kamisyi rewizyj- 
nej wybrano: tow. Bazylego Hołowczaka (kole- 
jarza), Dobrjańskizgo (piekarza), Grzegorza Kry- 
sę (kolejarza), F. Iwankewycza (kami :niarza, Ko- 
łomyja). i 

—0- 


BACZNOŚĆ METALOWCY! Pełne zebranie 
odbędzie się w niedzielę 18-50 o godz. 10-tej 
przed połud w sprawie kooperatywy Slusarzy. 
Jawci* się wszyscy, sprawy ważne. Związek Me- 
talowców, Ormiańska 31. £. p. 

ZWIĄZEK METALOWCOW urządza WIE- 
CZOREK Z TANCAMI w sobotę dnia 17 stycz- 
nia w sali gmachu Izby rękodzielniczej plac 
Strzelecki. Początek o godz. 9 wieczór. Muzyka 
40 p, p. Strój zwykły. 

KOŁO AMATORSKIE KAFLARZY urządza 
w nied/ielę, 18 stycznia w lokalu przy ul. Zic- 
lonej Uroczysty wieczór ku uczczeniu walk o 
niepodlesłość Polski. Program Suita pieśni pol- 
skich i Mlersyliankę z tow. fort. odśpiewa chór 
koła amat.; Słowo wstępne wygłosi redaktor 
Ćwikowski; „© Dąbrowie Górn czej”, obraz dra 
matyczny w 1 akcie Maskota oraz „Dramat 
jednej nocy“ poemat dram. w 1 akcie, Wsięp 
za okazaniem zaproszen'a, Krzesio I rzędne 5 K, 
Ii-rzędne 4 K. miejsce stojące 3 K. Bilety wcze 
śniej do nabycia u gosp. stow. Zapowiedziana 
zabuwa taneczna odbędzie się po przedstawieniu. 


y] 


fortepianów 

organmistrz. 
Szepiyckich s 
—i 


|F| OGLOSZENIA. 
Mniszeówaiej: |Stroic.el 
f Trędowata, Or lynat Micho-|Markiewicz, 


rOWski, Gehenna. Pustelnik [przyjmuje reparacye 856 
do nabyca w księgarni S, 


Bogena, Ry ek 24. 

podwórzowego kupijnie do przeróbki i a eiektr - 
Psa Spółka „M O T O k*|czną — okaz: inie do sprze- 
“wów, Kopernika 54.* 14-5|dania przy ul. Sodowej ł. 6, 
l. p, na prawo. 


| 


mos ężna, salo- 


Lam pa nowa ewentual: 


f r teró 
Zaóclaych gomobio" | 
wych przyjmie „Motor“ Ko F utro Fyk ac dwie 


pe nika 54 Lwów. 13—4 


Sjodddońć dia Pań | 


Przez czas posezoowy wy 

kcnuje suknie, Kostyumy., 

płaszcze, oraz przeravia po 

uader nizkich cenach kra 
wiec damski 


JOZEB FLICK 
Blacharska 20 II p. 


(tasmany) z kołnierzem krym- 
skim nasredniego mężczyznę 
Iza 10.000 koron do Sprzeda- 
nia. Wiadomość : ul. sodowa 
L 6, I p., na prawo (boczna 
Potockiego). 


Pańczyszyn Maryę 


nauczycie kę z Gołogór po= 
szukuje sostra Jul a Zwo- 
lińska. Ktozna miejsce po- 
AZ bytu wspomn anej, raczy po- 
dta A eia dać do aaministracyi „agen: 

w ago r 
Chustk: wełniane ibawełnia- Ek" "Ma Zwolę że 3188 
ne Płólna białe i kolorowe, Easton st Peith Amooy N. 
pończochy i skarpetki e ce-|;. U. S. Ameryka. 


na.h hurtownych poleca 
gz: MIAOWINEJO paeta 


LUD VIK ZWOL ŃSKIiSka 
-10|ą zarazem ślusarza przyjmie 


Kraków, Batorego 6. 
7 s; ; "|zaraz Szprai powszechny 
Kasę in inos g ojj se Lwow e za wynagrodze 


se 5 niem rocznem w kwocie 
Kal Ol] pad brawo e |K. SS82— W razie przyjęcia 


„a a EE e 
ti wvższą zależnie © 
BUANZSEKEM osi die. | 

CHOROBY leczy apeocvalisia Ar. 


weneryczne, skórne, zastarzułe — 


ei. 
A= 
ERISCEIL ulica Wałowa 1L 1 . 
Wstrzykiwanie preparatu Neo Sawvarsanu tyiko przed- 
872— 


południem, 
kauczukowe i metalowe wy 


PIECZĘCI konuje po najtańszych cenacł 
Uykoteaska i, 1o Maks Giaserman 


Giykmtuvmiem 1, 18 


Od i-go iuteg» 1920 roku zacznie wyczodzić 
najtańszy tygodnik 


„ŚWIATŁO iustrow ny, "Q8 


Powieści, nowele. poezye. — Artykuiy ideowe. — Po- 

radnik ala samoukow, — Piękue reprod>kcye dzieł 

sziuki. — Aktualne fotografie. — »arykatury, humor, Satyra. 
Kierownik literacki: ANDRZEJ STRUG. 
Kierownik artystyczny: JAN „EMBOWSKI, 
Redaktor: ZYGMUNT ZAREMBA, 

Komitet Redakcyjny oprócz wvmienionych stanowią: 

Kazicie z Czapiński Jan Hemce, Jerzy Sochacki 

Współudzia: przyrzekli najwibitniejst przeustawiciele 

iteraturv, Sztuki i publicystyki. 


Tysczasowy adres R dal ryli kim” istr eyi: Warszawa, Warecka7 |pilkanaście par spodni, kilka ubrań marynarkc- 


CENA. TUKAR: A xn, BO Tf. 


PRENUMERATA: Za luty i marzec : 


e na kw 'rtał: . 
wz TK KOZA TOKIO . 


- 28 m. 
. 95 m, 


| 


. 29 m. garderobę męską. Towar przedwojenny Sklep 


„DZIENNIK LUDOWY* 
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Mimgslersiwo spraw wojskowych departament y 


LIGJ, Org — Sekeya Poborowp i Uzispołuień L. M 
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| Gz. 11730,IV. P 
W sprawie zarządzenia spisu 
wszystkich b. podof ce:ów. 


Na podstawia artykułów 499 Ustawy Sejmowej 
z dnia 27. listopada 1919 o spisie podoficerów, o- 
głoszonej w D.iznniku Praw Państwa Polskiego 
Nr. 92 z dn. 11. grudnia 1919 zostaje zarządzony 


spis wszystkich b. podoficerów narodowości pol- |$ 


skiej, którzy nie przekroczyli 45 lat życia i za- 
mieszkują w b. Królestwie Po'skiem, w Galicyi 
prócz powiatów: Stryjskiezb, Żydaczowskiego, Ka- 
łuskiego, Dolin ańskiego, Sko:sxigo, S:anisiawow- 
skiego, Bohorodczańskiego, Tłumackiego, Złoczow- 
skiego, Kamion?ckiego, Brodzxi=go, Zborowsk'ego, 
Radzizchowskiego, Brzeżańskiego, , Przem: ś ań- 
skiego, Bobreckiego, Rohatyńskiego, Podhajeckic- 
go, Kołomyjskizgo, Peczeniżyńskiego, Kossow - 
ski:go, Śniatyńskiego, Czortkowsxj go, Borszczow- 
skirgo, Buczackiego, Husiatyńsxi go, Zaieszczyc- 
kiego, Horodeńskiego, Tarnopolskiego, Zbaraskie- 
go, Skałecki2go, oraz w powiatach: Bielskim, So 
kalskim, i Białostockim. 

Rozkaz ten obejmuje wszystkich tych, którzy 
posiadają stopnie podoficerskie bez względu na 
to w jakiej armii lub polskiej formacyi wojsko- 
wej stopnie te uzyskali. 

Objęci powyższym rozkazem zgłoszą się dnia 
20. stycznia 1920 r. u Oficera Ewidencyjnego po- 
wiatu, w którym zamieszkują, względnie w po- 
wiatowej Komendzie Uzupełnień, celem zarejestro- 
wania. Zgas a;ący się winni przy.i Śż ze sobą 
wszystki? Gowunenty, stwierdzające ich tożsamość, 
datę urodzenia i posiadany stopień podoficerski. 
Prócz tego winni przedstawić dokument stwier- 
dzający ich sytuacyę rodzinną: kawaler, żona- 
ty, dzistny, ile dziecj, ich wek ġid. 

Zarejestrowanym wydadzą Oficerowie Ewi- 
dencyjni odpowiednie zaś wiadczenia. 

Kto z podlegających spkiowi nie stawi się u O. 
E. względni: w P. K. U, będe w myśl art. 3 
tejże ustawy karany przez Powszechne Sądy Kar- 
ne wigzieniem do lat 2-ch, zaś na obszarze, na 
którym obowiązuje Kodeks Karny ausiryacki, a- 
resztem ścisłym do lat 2-ch. Oprócz tego straci 
on swój stopień podoficerski. 

` (—) RYDAK mp. 
pułkownix — szef departamentu. 


—— 
Powiatowa Komenca uzyy fiic 40 pp. Lwów 
L. dz, 119/20, 

Powyższy rozkaz M. S. Wojsk. podaje się do 
ogó'naj wiadomośc. i twy konenia go p'zez b. podo- 
ficerów narodowości poiskiej, tym rozkazem ob- 
jętycu. N 

Wymienieni maią się zgłosić bezwarunkowo 
dnia 20. stycznia 1920 o godzinie 9-tej rano u 
Oficera Ewidencyjnzgo swego powiatu wzg'ędnie 
w Pow. Kom. Lzup. 40 pp. Lwów (Cytadela) 
celem zarejestrowania. t 

Łwów, dnia 8. stycznia 1920. 

(7) NIEDZIELSKI mp. Pułk. 
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SPRZEDAM PO OKAZYJNYCH CENACH: 


wych męskich, kilka marynarek osobno i inną 


Komisowy, Sobieskiego 15. 


Nr. 15 


< 


ID 


2 stycznia 

udt'ędzie się 

w Rzeźni miejskiej 
o godzinie 10 runo 


kad 
PUBLICZNY PRZETARG 
na ocb.ór jelit bydlęcych 
bez łoju i nóg bydizcych 
oraz jelit wieprzowych 
uzysk:nych z uboju bydła wojskowego. 
Oferenci: zechcą się zgłosić w oznaczonym 
cz sewkanceiaryi Kzeźni wojsk. na 
Gabryelówce guz.e złożą po 5 000 K. kav- 
cyi, hiórą najw ęcej oferują y przy spisar u 
umowy odpowiednio uzupetni, — Odbior 


wymienionych odpadków obowiązuje gd 
1. lulego (920. 


Wojskowy Ozręzowy Ure "osrofartzy Lwów. 


nia ¿t 1920 


Cenirainy Zariad mie skich kidheń wojennych 
ma GO zbycią 
około 90 beczek o pojemności 89-160 litrów 
oraz około 5 cła. klzprh I den, 
tudzież oko:0100 zg. fnźaych cb: ęczy, 
Reflektanci ze hcą wnieść olerty p semne do 
biura Zarządu przy ul. Ormiańskiej 2, III. p. 


w terminie do 3, Styczuja, gdzie też zasięgnąć 
mogą przed tym terminem blżs ych informzcyi. 


TABLICE KSGROBROWE R. 30 

MOROGRAMY SREDRAE 15 

TABLICZRI MOSĘZRE R. 13 
STAINPILIE RAUCZUROWE 


= oras MAB TALO W EB Ig 
WYKONUJE EUSTUWNIE I SZYBKO JEDYNIE FRUA 


nyTówniczy D. WEISS pcz 
LWÓW 


SYRSTLUSXKAR (2 i. PIĘTRO. 
36 BEZ 


Prawdziwą glicerynę do rąk 
poleca najtaniej 1686—10 
Ludwik FHoszowski 
Główny skład farb I matzryztów 
ILwów, ul, Akademicka L 3. 


BUBZUNRNKSOCAGOSEZENCZNSEOASZKZOCZEAY 
Zakład dentystyczno-techniczny 


Lygmunta Pekelmanna 


wykonuje wszelkie roboty weaug 
najnowszych systemów 


Lwów, Kazimierzowska 17, pasaż. 
NznarosunonransnczNNOKTOSUCN=ZOEB 


nABOGEGZALAS szą 


Wwąaszooz zwazusu S 


KOLÓGNISTOM 
sprzedaje ziemie I klasy położone w 

Galicyi ś odkowej 3 km. od miasta po- 
wiatowego | stacyi koleiowej, w po- 
bliżu kościoła i szkoły w cenie 4 900 do 
8000 kəron za morg.  1613—3 


Radowo npowaźnine Biosa parte acne 


Urzknois, nl G odka 28. 


Zast. nacz. ret i ralokter cdponweeeialny. JAN SZOZYREK. 


Drukier A. Goldmena v'e Lwowie, Sykstuska 19 | 


